
U Thant nie złoty
wizyty w Sa jgeiiie
NOWY JORK (PAP). Se­

kretarz generalny Narodów 
Zjednoczonych U Thant nie 
ma zwyczaju składania wi­
zyt w krajach, które nie na­
leżą _ do tej organizacji — 
oznajmił we wtorek rzecz­
nik ONZ. Oświadczenie to 
złożył on w związku z za­
proszeniem, jakie sformuło­
wał w poniedziałek w swym 
przemówieniu prezydent re­
żimu sajgońskiego, Thieu.

Obserwatorzy polityczni 
przypominają w związku z 
tym, że U Thant w ostat­
nich latach złożył wizyty w 
Watykanie i Szwajcarii, któ 
re to państwa nie są człon­
kami ONZ.

Konieczność wycofania 
wszystkich sił Izraelskich 
z okupowanych ziem arabskich
KAIR (PAP). We środę 

odbyła się w Kairze konfe­
rencja prasowa z udziałem 
rzecznika rządu ZRA, Ha- 
sana Zajata, który poinfor­
mował dziennikarzy, że w 
czasie ostatniego spotkania 
Naser i Husajn dyskutowa­
li o obecnej sytuacji w świe 
cie arabskim, natomiast nie 
rozważali możliwości ewen­
tualnego spotkania przedsta­
wicieli krajów arabskich z 
przedstawicielami Izraela,

Wynaleziono aparat 
nazwany „sztucznym sercem '
NOWY JORK (PAP). A- 

merykański chirurg Harold 
Kletschka i inżynier Edson 
Rafferty przedstawili we 
wtorek wieczorem w Hou­
ston na konferencji inżynie­
rów - elektryków aparat 
nazwany przez siebie „sztucz 
nym sercem”.

Twierdzą oni, że „serce” 
to może konkurować z ser­
cem ludzkim. Prototyp był 
już wypróbowany na psach, 
ale przez krótki tylko czas. 
„Sztuczne serce” zaopatrzo­
ne jest w pompę o długości 
ponad 20 cm. Rafferty oś­
wiadczył, że aparat ten moż 
na będzie zminiaturyzować

Wybór Monena
—priesą0ios!v

HELSINKI (PAP). O stano 
wisko prezydenta ubiegało 
się 3 kandydatów: obecny
prezydent 68-letni Urho Kek 
konen (pn raz trzeci), 59-let- 
ni dyrektor wielkiego banku 
Matti Virkkunen, kandydu­
jący z ramienia skrajnie 
prawicowych kół politycz­
nych i przemysłowych oraz 
54-letni Veikkn Vennamo, 
przedstawiciel niewielkiego 
ugrupowania drobnych rolni 
ków.

Kekkonen ma zapewnione 
202 miejsca w kolegium elek

ZRA 
w Moskwie
MOSKWA (PAP). We śro­

dę przybyła do Moskwy de­
legacja gospodarcza Zjed­
noczonej Republiki Arab­
skiej z ministrem gospodar­
ki i handlu zagranicznego 
Hasanem Zakim na czele. 
Podpisze ona w Moskwie 
protokół dotyczący wymia­
ny handlowej między obu 
państwami na rok 1988.

Dzień wyzwolenia Warszawy 
uroczyście święcili jei mieszkańcy
WARSZAWA (PAP). Mie-lju Rad; jest to świąteczny

torów, Virkkunen ■ 
miejsc, a Vennamo 
miejsca.

—®---- ;

Premier Eszlcel 
w Londynie

jak to sugerowały niektóre 
gazety brytyjskie.

Za jat poinformował, że 
do tej pory wysłannik U 
Thanta — Jarring nie przed­
stawił żadnych konkretnych 
propozycji, natomiast wła­
dze ZRA zawsze podkreślały 
z naciskiem konieczność wy 
cofania sił izraelskich z oku­
powanych ziem arabskich.

Jarring przebywa obecnie 
w Kairze. Jak podało kair- 
skie radio, we środę spot­
kał się on z ministrem Rzą­
dem, który przedstawił mu 
punkf widzenia ZRA na o- 
becną sytuację w świecie 
arabskim, jak również poin­
formował go o krokach pod- 

tak, iż jego szerokość nlelj^ych przez zarząd Kanału 
będzie przekraczać 2,5 cm. jSueskiego w związku z przy 
„Sztucanemu sercu” nadano .£°,“^v;:ariiami do uwolnienia 
kształt... talerza. Aparat po-j2;5'-;'-©kowanych w kanale 15 
kryto materiałem plastyko- statków, 
wym. Obecnie „sztuczne ser­
ce” jest zasilane prądem e- 
lektrycznym z sieci, ale póź­
niej będzie można zainsta­
lować niewielkie baterie.

J. Broz-TIlo
w Kambodży

DELHI (PAP). Jak dono­
szą z Phnom Penh we śro­
dę przybył do Kambodży z 
5-dniową wizytą oficjalną 
prezydent Jugosławii Josip 
Broz-Tito. Na lotnisku pre­
zydenta oraz towarzyszące 
mu osoby powitał szef pań­
stwa Kambodży książę No­
rodom Sihanouk.

Prezydent Tito oświadczył 
w przemówieniu na lotnisku, 
że jego wizyta w Kambodży 
ma na celu umocnienie przy 
jaźni i współpracy między 
obu krajami. Tito wyraził 
przekonanie, że jego pobyt
w Kambodży będzie wkła- rek 6 Czechosłowaków na 
dem w sprawę walki o po- dwóch niewielkich łodziach

wyruszyło z marokańskiego 
portu Casablanca do Las 
Palmas na Wyspach Kana­
ryjskich, by dalej pokonać 
Atlantyk i dotrzeć na Kubę.

6-osobowa grupa będzie 
żywić się złowionymi ryba­
mi oraz planktonem tak jak 
robił to przed wielu laty 
słynny badacz francuski dr 
Bombard. Uczestnicy wyprą 
wy mają też urządzenia do 
destylowania wody morskiej. 
Na wszelki wypadek zabra­
no ze sobą trzy pojemniki 
z żywnością.

Załogę pierwszej łodzi, któ 
rej długość dochodzi do 6 
metrów stanowią 46-letni 
fotograf Dimitri Blichta. któ 
ry nakręci film z podróży 
przez ocean, 31-letni Trzi 
Svoboda — z zawodu archi-

szkańcy Warszawy : 
uroczyście święcili

kraju jdar moskwian dla „siostry 
dzień I Warszawy”.

wyzwolenia stolicy i 23 ro-| 
cznicę jej odbudowy. Pole-| 
głym za Warszawę — żoł­
nierzom polskim i radziec­
kim — oddano hołd. Złożono 
wieńce i kwiaty pod pom­
nikami. O godz. 11 nad mia 
stem rozległ się dźwięk sy­
ren fabrycznych.

Budowniczych socjalistycz 
nej Warszawy, weteranów 
ruchu robotniczego i ludzi 
wnoszących codzienny ofiar­
ny wkład w rozkwit miasta 
— uhonorowano odznacze­
niami państwowymi i „Sy­
renkami” Za Zasługi dla 
Warszawy. W Kordegardzie 
Łazienkowskiej otwarto wy­
stawę, obrazującą życie i 
50-letni rozwój stolicy Kra-

6 śmiałków wyruszyło
na łodziach przez Atlantyk
LONDYN (PAP). We wto-Itekt oraz inż. Antonin Kepi.

Ich łódź nosi nazwę „Ho-
kój na całym świecie.

HfS?pa®fe!c 
w Algierii

po-ALiGIER (PAP). 17 bm.
niósł śmierć w wypadku samo 
chodowym jeden z najbliższych 
współpracowników przewodniczą 
cego Rady Rewolucyjnej Algie- 

MEKSYK (PAR). Jak donosi j ry. Bumediena, członek Rady 
agencja Tanjug z Rio de Jan.ei- j Rewolucyjnej — płk Abbas. Do­
ro, były prezydent Brazylii Ju-itychezas .pełnił on funkcję do- 
scelmo Kubitschek ma być obję wódcy akademii wojskowej w 
ty wraz z grupą innych .czoło- Szer Szel itoł0 Algieru. W ostat 
wych polityków brazylijskich njm okresie Abbas był uważany 
amnestią. Poprzedni rząd Bra- powszechnie za jednego z naj- 
zylu pozbawił Kubitschka wszel powabniejszych kandydatów na 
kich praw politycznych na 10 szefa sztabu generalnego armii 
lat* ^ algierskiej. Stanowisko to pda-

stował — jak wiadomo przy' 
wódca nieudanej rebelii czół 
gów płk Tahir źbiri. Nie zo­
stało ono dotychczas obsadzone

ryzont”.
Na drugiej łodzi „Alba­

tros” płynąć będą 23-letni 
nż. Kareł Hajek, lekarz Ivan 

Klempa oraz 60-letni Kareł 
Skrybsky z zawodu foto­
graf.

Czechosłowacy sądzą, że
podróż nosząca kryptonim WARSZAWA (PAP). Pre- 
.operacja przeżycie” trwać zydium Sejmu ustaliło ter 

będzie 60 dni. Obecnie na'min 18 posiedzenia Sejmu 
Atlantyku wieją niesprzyja- Polskiej Rzeczypospolitej Lu 
jące wiatry. Gdyby wyprą-: dowej na wtorek, 23 stycznia 
wa wyruszyła na przykład 1968 r.
w listopadzie to podróż za- Posiedzenie rozpocznie się 
jęłaby około 30 dni. 'o godzinie. 10.

LONDYN (PAP). Jak informu­
je agencja UPI, premier Izraela 
Eszkol dyskutował we środę 
* przywódcami brytyjskimi na 
temat problemów bliskowschod­
nich.

Do pierwszego spotkania dosz­
ło na obiedzie wydanym przez
izraelskiego ambasadora w W. i „ __. _ rr TrT;i„___ „„ „„
Brytanii. Na obiad ten przybyli S premiera H. Wilsona w po­
rn. in. brytyjski minister spraw i staći planu ograniczenia wy 
zagranicznych Brown, minister j datków wojskowych i socjal- 
obrony Healey oraz przywódca , - ratowania posoo-konserwatywnej opozycji, Heath. Hycn Clia ratowania guspu

Pari i wątpi w skuteczność
decyzji premiera Wilsona
PARYŻ (PAP). Decyzje

HamentfMsrx «#nla

Brzemienna decyzja
KIEDY na Jesieni ufo.r. 

rząd brytyjski zde­
cydował się na drastycz­
ną dewaluację funta szter 
linga, jasne było dla 
wszystkich obserwatorów, 
że powodzenie tej opera­
cji uwarunkowane jest 
poważną redukcją wydat 
ków państwowych. Kon­
trowersje dotyczyły je­
dynie wyboru tych pozy­
cji budżetowych, w któ­
rych cięcia są nie tylko 
możliwe, alo i najskute­
czniejsze.

Obecnie premier Wil­
son zapowiedział już 
w jakim kierunku na­
stąpią dawno oczeki­
wane zmiany — i trze­
ba przyznać, że rozczaro­
wał wszystkich. Nie ule­
ga bowiem wątpliwości, 
że skuteczne remedium 
na dolegliwości ekono­
miczne i finansowe Wiel­
kiej Brytanii mogłą sta­
nowić jedynie męska de­
cyzja o daleko idącej re­
dukcji wydatków zbroje­
niowych w najrozmait­

szych postaciach. Wilson 
redukcję taką zamierza 
przeprowadzić — ale do­
piero za kilka lat. Zapo­
wiedź wycofania brytyj­
skich sił zbrojnych z 
Azji „na wschód od Sue- 
zu”, a nawet z rejonu 
Zatoki Perskiej oraz anu­
lowanie zamówienia na 
50 amerykańskich samo­
lotów ponaddźwiękowych 
narazi go Już dziś na 
gniew Waszyngtonu i pro 
testy konserwatywnej o- 
pozycji, ale natychmiasto 
wej ulgi nie przyniesie. 
Krótkoterminowe oszczę­
dności dotyczą natomiast 
wydatków cywilnych — 
a więc godzą w brytyj­
ski świat pracy.

Zmniejszenie wydatków 
budżetowych na oświa­
tę, zdrowie i opiekę spo­
łeczną, budownictwo mie­
szkaniowe i drogowe, 
ograniczenie powszechno­
ści świadczeń socjalnych 
i przywrócenie odpłatno­
ści za leki — to pójście 
& Dokończenie na str. 2

dark! brytyjskiej, chociaż o- 
czekiwane, zrobiły jednak 
wielkie wrażenie w Paryżu.

„Koniec imperium”, „Ko­
niec „super - mocarstwa”, 
„Wilson godzi się na „mini 
Anglię” — to najczęstsze 
sformułowania w tytułach 
komentarzy prasy paryskiej. 
Komentatorzy uznają „odwa 
gę” Wilsona, ale jednocześ 
nie zastanawiają się nad ich 
bliższymi i dalszymi konsek 
wencjami jego posunięć, jak 
też nad związanym z nimi ry 
zykiem.

Wyrażane są także poważ 
ne wątpliwości, czy posunię­
cia te okażą się dostatecznie 
skuteczne.

Dzienniki podkreślają, że 
Wielka Brytania dokonała 
kroku w kierunku Europy, 
a zarazem oddaliła się od 
Stanów Zjednoczonych.

17 bm. w 23 rocznicą 
■wyzwolenia Warszawy, 
społeczeństwo stolicy od­
dało hołd poległym o 
wolność miasta, składając 
wieńce i wiązanki kwia­
tów pod pomnikami i w 
miejscach upamiętnio­
nych bohaterską walką 
o wyzwolenie.

Na zdjęciu: składanie 
wieńców przed Pomni­
kiem Bohaterów Warsza­
wy. CAF — Telefoto
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Na Doi Leningradu

Delegacja Centralnego Zarządu
Towarzystwa Przyjaźni Mi ecko- Polskiej 
przybywa dzisiaj II Ciiańska
Dziś o godz. 7.30 rano 

przybywa na Wybrzeże z o- 
kazji obchodów* Dni Lenin­
gradu w Gdańsku delegacja 
Centralnego Zarządu Towa­
rzystwa Przyjaźni Radzie­
cko - Polskiej z Moskwy, 
na czele z przewodniczą­
cym TPP-R Iwanem Spiry- 
donowem. Delegacji towarzy 
szyć będą ambasador ZSRR

dziennikarzy
WARSZAWA (PAP). — Na 

zaproszenie departamentu prasy 
i informacji MSZ, 17 bm. przy­
była do Warszawy dziewięcio­
osobowa grupa dziennikarzy ra­
dzieckich — publicystów prasy 
centralnej i republikańskiej, ra­
dia i telewizji oraz przedstawi 
ciele MSZ i Związku Dzienni 
karzy Radzieckich.

Podczas 10-dniowego pobytu w 
Polsce goście radzieccy zwiedzą 
m. in. Kraków, Katowice, 
GDANSK i Wrocław.

w Warszawie Awierkij Ari- 
stow, ambasador PRL w 
Moskwie Jan Ptasióski, prze 
wodniczący Zarządu Głów­
nego TPPR, marszałek Sej­
mu Czesław Wycech i inne 
osobistości.

W godzinach rannych 
członkowie delegacji złożą 
wizytę przewodniczącemu 
Prezydium WRN Piotrowi

Na zdjęciu: przewodniczący Prezydium MRN Ta­
deusz Bejm, Siemion Gołubowicz, sekretarz TPPR 
Maria Jałoszyńska, I sekretarz KM PZPR Jerzy Ha- 
jer, Wiaczesław Wołkow i sekretarz KM PZPR Ja­
nusz Lewiński podczas spotkania delegacji w KM 
PZPR w Gdańsku.

23 bm. posiedzenie Sejmu

Brand i Brown spróbują 
pogodzić rozbieżne poglądy
BONN (PAP). W piątek I ki Federalnej. Uchodzi za 

spotkają się w Bonn mini- pewne, że będą oni usiłowa-

Porządek dzienny posiedzę 
nia obejmuje:
1. sprawozdanie komisji pracy i 

spraw socjalnych o rządo­
wych projektach ustaw: 
a) o powszechnym zaopatrze­

niu emerytalnym pracow­
ników i ich rodzin, 

to) o funduszu emerytalnym, 
c) o świadczeniach pienięż­

nych przysługujących w ra 
zie wypadku przy pracy.

Z. Sprawozdanie komisji pracy i 
spraw socjalnych o rządo­
wych projektach ustaw: 
a) o zmianie ustawy o zaopa­

trzeniu emerytalnym górni 
ków i ich rodzin,

Dokończenie na str. 2

strowie spraw zagranicznych 
Wielkiej Brytanii i Republi-

Wzrost cen w 1F
BONN (PAP). Wprowadzony 1 

stycznia br. nowy system podat 
kowy. spowodował poważny 
wzrost kosztów utrzymania . w 
Niemczech zachodnich. Przecięt 
nie o 10 proc. podwyższono ce­
ny w stołówkach i jadłodaj­
niach, zakładach fryzjerskich, 
pralniach i innych zakładach ty 
pu usługowego. Podniesiono i 
tak już wysokie opłaty za miej­
skie środki komunikacyjne oraz 
za bilety kolejowe w ruchu pod 
miejskim. Podrożała także ben­
zyna. o 8 proc. wzrosły opłaty 
za gaz, prąd elektryczny i wodę.

---- ©-----

Wstrząsy na Krecie
LONDYN (PAP). W ciągu o- 

statnich 24 godzin zanotowano 
na Krecie 13 lekkich wstrząsów 
podziemnych, które, na szczęś­
cie, nie wyrządziły żadnych 
szkód. Wstrząsy podziemne za­
notowano również na kontynen­
cie greckim w rejonie Koryntu.

Gwałtowne demonstracje
■ i i i ■ i ■■w .

TOKIO (PAP). Do krwa­
wych starć między policją a 
około 800 studentami doszło, 
we środę w japońskim mie­
ście portowym Sasebo. Stu­
denci ’protestujący przeciw­
ko zapowiedzianej wizycie 
w tym porcie amerykańskie­
go lotniskowca o napędzie 
atomowym „Enterprise” usi­
łowali wedrzeć się na teren

ku starć rannych zostało 
68 studentów i 52 policjan­
tów. 20 osób przywieziono 
do szpitala. Policja aresz­
towała 27 osób. Około 700 
ludzi zatruło się częściowo 
ga'zem łzawiącym. Studenci 
japońscy oraz związki za­
wodowe zapowiadają dalsze 
demonstracje przeciwko wi­
zycie amerykańskiego lotnia-

bazy, amerykańskiej^ W tń-ikowca w Sasebo.

li dopasować rozbieżne po­
glądy obu rządów w spra­
wie podejścia do problemu 
przyłączenia się Wielkiej 
Brytanii do Wspólnego Ryn­
ku oraz rozwoju polityki 
europejskiej.

Londyn nie wierzy, by sta­
rania Bonn o pozyskanie de 
GauUe’a dla rozwiązań przej­
ściowych mogłyby zostać uwień­
czone sukcesem o ile tęga ro­
dzaju rozwiązanie przejściowe 
będzie z góry zakładać pełne 
członkostwo Wielkiej Bryta­
nii w EWG po ściśle określo­
nym czasie przejściowym. Lon 
dyn proponuje zamiast tego 
krajom EWG, które są tym 
zainteresowane, ściślejsze kon 
sultacje w zakresie polityki za­
granicznej i obronnej oraz ści 
ślejszą współpracę w dziedzi­
nie technologii, wspólnych zbro 
jeń i niesienia pomocy kra 
jom rozwijającym się.

—•—

Nowy termin
wizyty we Włoszecł
RZYM (PAP). Ogłoszono 

tu, że odroczona z powodu 
trzęsienia ziemi na Sycylii, 
oficjalna wizyta we Włoszech 
przewodniczącego Rady Mini 
strów Socjalistycznej Re­
publiki Rumunii, I. G. Mau­
rera nastąpi w dniach 22—24 
stycznia br.

Przewidywany przebieg pogo­
dy dla Wybrzeża wschodniego 
na 18 bm.

Zachmurzenie umiarkowane 
tylko okresami duże i miejsca 
mi zanikające opady deszczu 
Rano mglisto. Temperatura od 
+ 2 st. rano do +6 st. w ciągu 
dnia. Wiatry południowo-zachod 
nie. słabe do umiarkowanych.

Na Bałtyku
nade i wichry
Silne wiatry, dochodzące 

do 7 stopni w skali Beau­
forta, szaleją nadal na Bał­
tyku.

Wczoraj rano wchodzący 
do portu Władysławowskie- 
go kuter „Koi-159”, walcząc 
z ciężką sytuacją atmosfe­
ryczną, zboczył z drogi i za-

Fot. Wł. Nieżywiński
Stolarkowi, a następnie W 
towarzystwie przewodniczą­
cego Prezydium MRN Ta­
deusza Bejma zwiedzą 
Gdańsk.

O godz. 14 Iwan Spirydo- 
now wraz z towarzyszącymi 
mu osobistościami weźmie 
udział w uroczystości wodo­
wania w Stoczni Gdańskiej
9 Dokończenie na str. 2
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Rezmowy 
w ZG TPP-R

WARSZAWA (PAP). We
środę — w drugim dniu po­
bytu w Warszawie delegacji 
zarządu Centralnego Towa­
rzystwa Przyjaźni Radziec- 
ko-Polskiej, prowadzone by­
ły w godzinach porannych 
rozmowy w Zarządzie Głów 
nym TPP-R na temat planu 
współpracy obu towarzystw 
w 1968 roku.^

Po szfnrmir-tnąła
SZCZECIN (PAP). We Środę 

nad województwem szczeciń­
skim — zalegała mgła. Było cie 
pło, na zachodnim Bałtyku 
sztorm przycichł, lody na Zale­
wie Szczecińskim topnieją, wzbie 

i — ...... . .rają małe rzeki. Tak oto, ytmiast uo portu trafił na rnie 1 skrócie przedstawia się sytuacja
liznę. Akcję ratunkową pod 
jęła natychmiast stacjonują­
ca we Władysławowie jed­
nostka PRO „Muszla”, do­
wodzona przez kpt. Tadeu­
sza Konkeia. Mimo śnieży­
cy, w niecałe dwie godziny 
„Kół-159” ściągnięty został 
na wodę.

Po południu, ratowników 
PRO powiadomiono, że ma­
ły kuter z Jastarni „Jas~69”
osiadł na mieliźnie w rejo­
nie Jastarni.

Bezzwłocznie wyruszył jej 
na pomoc „Tumak”, ho­
lownik z Gdyni.

Tymczasem załogę „Jas- 
-69” zdjęli z kutra i za­
brali na swoją jednostkę 
rybacy z „Jas~28”. Nato­
miast szyper tkwiącej na 
mieliźnie jednostki odmówił 
przyjęcia pomocy ze strony 
ratowników, oświadczając, 
że kuter będzie próbował 
zejść na wodę o własnych 
siłach.

W późnych godzinach po- 
oołudniowyeh odbywała się 
na środkowym wybrzeżu 
kolejna akcja ratownicza 
Tednostka R-3 wyruszyła z 
"»arłowa na pomoc rybakom 
z „Dar-56”, znajdującym sic 
na morzu i wzywającym po­
mocy. teta)

pogodowa 
brzeżu.

na zachodnim Wy-

16 statków 
Ą prototypy

SZCZECIN (PAP). 16 stat­
ków o łącznej nośności pra­
wie 160 tys. DWT, w tym 
rozpoczęcie budowy serii 4 
prototypów — oto plan pro­
dukcji Stoczni Szczecińskiej 
im. Adolfa Warskiego, przy­
jęty we środę na konferencji 
samorządu robotniczego.

Największy budowany tu 
statek będzie miał nośność 
prawie 26 tys. ton. Będą tak 
że jednostki o specjalnym 
przeznaczeniu, m. in. statki 
hydrograficzno - meteorolo­
giczne.

—©—•

Przepraszamy
Na zamieszczonym wczo­

raj przez nas zdjęciu z Bel­
wederu zastępca przewodni­
czącego Rady Państwa p'of. 
Stanisław Kulczyński wrę­
cza nominację na profesora 
zwyczajnego prof. Eustache­
mu Tarnawskiemu z Gdań­
ska, a nie Tomaszewskiemu, 
jak mylnie podaliśmy w pod 
pisie pod zdjęciem. Za omył­
kę tę przepraszamy.

63^334028446
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W dalszym ciągu wy­
dobywa się spod ruin do­
mów ofiary trzęsienia zie­
mi na Sycylii.

Na zdjęciu: żołnierze
włoscy niosą rannego wy­
dobytego z gruzów mia­
steczka Montevago. t

CAF — Telefoto

Delegacja
Centralnego Zarządu
# Dokończenie ze str. 1
Ina. W. Lenina kolejnej ba­
zy rybackiej budowanej dla 
Związku Radzieckiego.

Wieczorem o godz. 18 z 
udziałem delegacji TPR-P z 
Moskwy i Leningradu oraz 
aktywu TPPR i władz miej­
scowych odbędzie się w sa­
li konferencyjnej WRN uro­
czysty koncert w wykonaniu 
artystów Państwowej Opery 
i Filharmonii Bałtyckiej 
inaugurujący obchody Dni 
Leningradu w Gdańsku.

Wczoraj przybyła już na 
uroczystość Dni Leningradu 
w Gdańsku dwuosobowa de 
legać ja z Leningradu: kie­
rownik Wydziału Zagranicz­
nego Miejskiego Komitetu 
KPZR Wiaczesław Wołkow 
i kierownik Wydziału Zagra 
nicznego Miejskiej Rady Na 
rodowej Leningradu Siemion 
Gołubowicz.

Goście z Leningradu zło­
żyli wczoraj wizytę I se­
kretarzowi KM PZPR w 
Gdańsku Jerzemu Hajerowi, 
a następnie udali się na 
cmentarz Mauzoleum Żołnie 
rzy Radzieckich, gdzie zło­
żyli wiązanki kwiatów. Wie 
czorem Wiaczesław Wołkow 
i Siemion Gołubowicz wystą 
pili w programie lokalnym 
Telewizji Gdańskiej. Dziś 
goście z Leningradu odwie­
dzą szkołę im. Markiejewa 
w Oliwie oraz Technikum 
Przemysłowo - Pedagogiczne 
we Wrzeszczu, a po połud­
niu będą uczestniczyli w u- 
roczystości wodowania i kon 
cercie inaugurującym obcho 
dy.

Budowa bazy przetwórstwa mbnego w Tczewie
iiwe jednostki dla spółdzielni rybackich

W zeszłym roku potencjał 
łowczy spółdzielczości rybac­
kiej powiększył się o 10 kut­
rów 17-metrowych typu „Sto 
rem-4”, z których 4 otrzy­
mała SPRM „10-lecie PRL” 
w Łebie, a 6 „Gryf” we Wła 
dysławowie.

W tym roku wejdą do eks 
ploatacji nowe typy jedno-

Z przeciwpowodziowego frontu

Czajność nadal obowiązuje
WARSZAWA (PAP). In­

formacje dotyczące aktualne 
go stanu naszych rzek są 
niejednokrotnie zbyt alarmi­
styczne. Oto, *co powiedział 
przedstawicielowi PAP we 
środę po południu dyrektor 
biura Głównego Komitetu 
Przeciwpowodziowego —inż. 
Zygmunt Tyszka.

Na Noteci sytuacja zosta­
ła opanowana. Na pozosta­
łych większych rzekach po­
ziom wód gdzieniegdzie się 
podniósł, nie stwarzając jed 
nak niebezpieczeństwa groź­
niejszych wylewów7. U uj­
ścia Wisły i Odry nadal o- 
perują lodołamacze nie do­
puszczając do tworzenia się 
większych zatorów.

Więcej kłopotów sprawia­
ją natomiast małe rzeczki 
w woj. szczecińskim, wro­
cławskim, koszalińskim i zie 
lonogórskim. Tworzą się 
tam lokalne zatory lodowe. 
Niezależnie od pracy miej­
scowych ekip komitetów 
przeciwpowodziowych wszę­
dzie tam, gdzie to jest nie­

zbędne, działają saperzy, 
krusząc lód ładunkami wy­
buchowymi. W sumie — 
stwierdza dyr. Tyszka — nie 
ma na razie powodu do 
niepokoju, sytuacja nigdzie 
nie jest alarmująca, chociaż 
— jak zwykle w okresie 
roztopów — czujność nadal 
obowiązuje.

łowania około 4 węzły, załogę 
5 osób, poszycie kadłuba sta­
lowe, przewidywaną wydaj­
ność połowową około 300 ton; 
„TRT-18” zaopatrzony jest w

.'_ , r • ~ silnik 210 KM, o szybkości
mem nowych, ^ wycofaniu U-1 marszowej Ok. 10 węzłów, mi- 

a nimalnej szybkości trałowej 4
węzły, załodze 7—8 osób, w za

s-tek, mimo tn potencjał poło 
wowy spółdzielczości w za­
sadzie nie ulegnie zmianie, 
gdyż jednocześnie z otrzyma

legną jednostki wysłużone 
A więc przewiduje się za­
kup kutrów 17-metrowych 
typu „Storem-4b”. Wejdą 
też do próbnej eksploatacji 
jednostki przystosowane do 
połowów z rufy, m. in. bu­
dowany w Szczecińskiej Sto 
czni Remontowej trawler sta 
Iowy typu „Storem-7” o dłu 
gości 18,30 m, który ma 
przejść próby w SPRM „Bał 
tyk” w Kołobrzegu oraz 
trawler z tworzyw sztucz­
nych typu TRT-18 o długości 
19,20 m, budowany w stocz­
ni w Ustce Ta jednostka 
przejdzie próbną eksploata­
cję w SPRM, „Gryf” we Wła 
dysławowie.

A oto ich podstawowe da­
ne techniczno - eksploatacyj­
ne: „Storem-7” posiada silnik 
210 KM. szybkość marszową 
około 9 węzłów, prędkość tra-

Brzemienna decyzja
® Dokończenie ze str. 1
po najmniejszej linii opo­
ru, przed którym wielo­
krotnie ostrzegała lewi­
ca Partii Pracy. Wilson 
pozostał głuchy na te 
głosy protestu. Wiążąc 
nowy budżet państwowy 
z kwestią votum zaufa­
nia dla obecnego rządu, 
zabezpieczył się wpraw­
dzie przed jawnym bun­
tem lewicy we własnych 
szeregach i odsunął zmo­
rę nowych wyborów pcw

23 bn?. pesiedzeiiie Sejmu
> Dokończenie ze str. 1
b) o zaopatrzeniu emerytal­

nym pracowników kolejo- 
wrych i ich rodzin,

c) o zaopatrzeniu inwalidów

Ewa Demarczyk 
jedzie do Cannes

KRAKÓW (PAP). Znako­
mita piosenkarka Ewa De­
marczyk opuściła szpital w 
Warszawie, gdzie przebywa­
ła Pn wypadku samochodo­
wym. Jak oświadczyła artyst 
ka 19 bm wyjeżdża do Can­
nes na Międzynarodowy Fe­
stiwal Płytowy.

wojennych i wojskowych 
oraz ich rodzin.

3. Sprawozdanie komisji pracy 
i spraw socjalnych o rządo­
wym projekcie ustawy o 
zmianie i uzupełnieniu prziepi 
sów w sprawie nieuzasadnio­
nej absencji w pracy.

4. Sprawozdanie komisji rolni,?- 
etwa i przemysłu spożywcze­
go o rządowych projektach 
ustaw:
a) o scaleniu i wymianie grun 

tów,
b) o przymusowym wykupie 

nieruchomości wchodzą­
cych w skład gospodarstw 
rolnych,

c) o rentach i innych świad­
czeniach dla rolników, prze 
kazujących nieruchomości 
rolne na własność państwa.

5. Projekt uchwały w sprawie 
zamknięcia sesji.
Przewiduje się, że obrady 

Sejmu trwać będą dwa dni.

szechnych. Nie udało mu 
się jednak zapobiec de­
monstracyjnym dymisjom 
niektórych członków jego 
gabinetu. Owoce tych 
wydarzeń zbierać się bę­
dzie w niezbyt przecież 
odległej przyszłości.

Rząd Wilsona znajduje 
się w tej szczęśliwej sy­
tuacji, że jak długo po­
trafi zachować jedność 
własnej partii, może 
przez najbliższych kilka 
lat liczyć na wystarcza­
jącą większość parlamen­
tarną. Gdyby w tym okre 
sie udało mu się wypro­
wadzić gospodarkę bry­
tyjską na czyste wody, 
wyborcy z pewnością wy­
baczyliby mu niezbędne 
wyrzeczenia i nie odmó­
wili poparcia w nadcho­
dzących wyborach. Wy­
daje się jednak, że tak 
się nie stanie. Decyzja 
ratowania funta szterlin- 
ga kosztem zdobyczy so­
cjalnych ludzi pracy, przy 
jednoczesnym odłożeniu 
redukcji wydatków zbro­
jeniowych na termin póź­
niejszy, nie może nie od­
bić się szerokim echem 
w narodzie. Dla Partii 
Pracy może decyzja taka 
oznaczać utratę władzy 
na długie lata, nawet 
dziesięciolecia.

&

leżności od rejonu połowów. 
Wydajność połowowa wynosi 
ok. 400 ton. O ile prototypy 
okażą się udane, spółdziel­
czość rybacka przewiduje w 
planie perspektywicznym za­
kup ok. 100 jednostek obu ty­
pów i staną się one typowymi 
dla spółdzielczości.

Jeśli chodzi o tabor dla 
morskiego rybołówstwa przy 
brzeżnego, to wypróbowany 
został w SPRM „Jesiotr*’ w 
Rowach prototyp 8,5 m ło­
dzi z tworzyw sztucznych ty 
pu „Delfin”, której produ­
centem jest stocznia w Ustce 
oraz dwa prototypy 6,5 m 
łodzi typu „ŁP-2” wyprodu­
kowane przez stocznie w Ple 
niewiie. Próby szczególnie 
korzystnie wypadły dla łodzi 
typu „Delfin”, natomiast ło­
dzie typu „ŁP-2” przed pod­
jęciem seryjnej produkcji 
będą wymagać dość istot­
nych zmian konstrukcyj­
nych.

Z innych poważniejszych 
inwestycji, jakie podjęła 
spółdzielczość rybacka, trze­
ba wymienić budowę bazy 
przetwórstwa rybnego w 
spółdzielni „Troć” w Tcze­
wie, kosztem okołn 3,5 min 
złotych, której zakończenie 
przewiduje się na IV kwar­
tał 1989 r. SPRM „10-lecie 
PRL” w Łebie otrzyma w II 
kwartale br. chłodnię rybną 
o powierzchni chłodzonej 693 
m kw. i bazę remontu kut­
rów o zdolności produkcyj­
nej 100 tys. roboczogodzin w 
skali rocznej w roku 1969. 
„Wyzwolenie” w Świbnie o- 
trzyma w II kw. br. obiekt 
warsztatowo - magazynowy, 
który powinien zapewnić re­
monty jednostek spółdziel­
niom znajdującym się w rejo 
nie Zalewu Wiślanego. W 
1987 r. łączne nakłady inwe­
stycyjne spółdzielczości wy­
niosły 56 min zł.

M. L.

SPORT SPORT ■ SPORT SPORT

Również i koszy kar ki
wznawiaj rozgrywki ligowe

Podobnie jak koszykarze, 
również i koszykarki wzna­
wiają w tych dniach roz­
grywki o mistrzostwo I li­
gi. Gdańska Spójnia roze­
gra swe pierwsze po przer­
wie świątecznej mecze na 
własnym terenie, w sali 
przy ul. Słowackiego. W 
sobotę Spójnia zmierzy się 
(godz. 18) z ŁKS Łódź. W 
niedzielę (godz. 18) przeciw­
nikiem Spójni będzie AZS 
Kraków.

ŁKS, jak wiadomo, jest 
aktualnym mistrzem Pol­
ski i ma duże szanse na

Pod ll-ligmą siatka
Również siatkarze II ligi wzna 

wiają rozgrywki mistrzowskie. 
Gdański PORTOWIEC spotka 
się w sali Lechii (przy stadio­
nie) w sobotę o godz. 18 ze 
SPOŁEM Łódź, zaś w niedzielę 
o godz. 10 ze STARTEM CZĘ- 
STOCHOWKĄ.

Siatkarze GKS WYBRZEŻE 
grają w sali Technikum Han­
dlowego w Sopocie w sobotę 
O godz. 18 z CZĘSTOCHOW- 
KĄ, a w niedzielę o godz. 11 
ze SPOŁEM Łódź. (st)

powtórzenie sukcesu rów­
nież i w br. Przypominamy, 
że w I rundzie w Łodzi 
koszykarki Spójni przegrały 
57:51. AZS Kraków nato­
miast jest beniarrrnkiem I 
ligi i w I rundzie przegrał 
w Krakowie ze Spójnią 
37:56.

(st)
*------ ©--------

Siatkarskie maratony
AZS i Gedanii

Już W sobotę i niedzielę siat­
karki i siatkarze rozegrają ko­
lejne spotkania I ligi. W Gdaó 
sku siatkarki GEDANII zmierzą 
się w sali Startu przy ulicy 
3 Maja w sobotę (godz. 19) z 
POLONIĄ Świdnica, a w nie­
dzielę (godz. 11) z GWARDIĄ 
Wrocław.

We Wrzezczu natomiast w sali 
Technikum Budowlanego Rrzy 
ul. Chopina będziemy w sobotę 
i niedzielę świadkami prawdzi­
wego maratonu siatkówki. W so 
botę o godz. 16.30 siatkarze AZS 
grają z GKS KATOWICE, a o 
godz. 18.30 siatkarki AZS zmie­
rzą się z GWARDIĄ Wrocław. 
W niedzielę o godz. 10 spotkają 
się drużyny żeńskie AZS i PO­
LONII Świdnica, a o godz. 12 
siatkarze AZS grają ze STALĄ 
Mielec.

(st)

Will dze tavÄ'ki
Koszykarze gdańskiej SPÓJ­

NI rozpoczynają II rundę roz­
grywek mistrzowskich w nie­
dzielę (sala przy ul. Słowac­
kiego, godz. 19.30) ze szczeciń­
ską POGONIĄ. W I rundzie w 
Szczecinie wygrała Spójnia 
64:60. Przypominamy, że Spójnia 
jest aktualnym przodownikiem 
tabeli II ligi, natomiast Po­
goń zajmuje ostatnie miejsce.

(st)
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Kupon Konkursu-Piebfscytu
„Dziennika Bałtyckiepo“ i WKKFJ
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Najlepsi sportowcy 
Wybrzeża 1967 r.

Najlepsze zespoły 
Wybrzeża 1967 r.
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Najlepsi trenerzy 
Wybrzeża 1967 r.

Imię i nazwisko głosu­
jącego: ii i § » ii
« i * i * § • i ft * Ii
I # * 6 *»*»»•
dokładny adres: » • ft^i
S i ) » * ł I I ft • '»
» • « i • » « I ft I 1

(Prosimy wyciąć, wypeł­
nić i wysiać na adres: dział 
sportowy redakcji „Dzienni­
ka Bałtyckiego”, Gdańsk, 
Targ Drzewny 3/7, zaznacza. 
Jąc na kopercie: KON­
KURS — PLEBISCYT).

nas
Wszystkim, którzy okazali nam tak dużo serca 

1 współczucia i oddali ostatnią posługę oraz wzięli 
udział w uroczystościach pogrzebowych naszego 
ukochanego syna, brata

S. t P.
JURECZKA SZCZEPOCKIEGO

wyrażają głęboką wdzięczność
MATKA, OJCIEC, SIOSTRA i BRAT

0-19421

1

Dnia 13 stycznia 1968 roku zmarł
WŁODZIMIERZ CHMIELEWSKI
długoletni pracownik Spółdzielni Inwalidów 

„Wybrzeże” w Gdyni
W Zrtiarłym tracimy dobrego i oddanego pra­

cownika naszej spółdzielni.
CZESC JEGO PAMIĘCI!

Zarząd, rada, koleżanki i koledzy ze 
Spółdzielni inwalidów „Wybrzeże” w Gdyni

K-385

W dniu 16 stycznia 1968 roku zmarł
JAN KOPERWAS

długoletni pracownik Miejskiego Zarządu 
Budynków Mieszkalnych w Sopocie 

W Zmarłym tracimy sumiennego pracownika 
oraz nieodżałowanego kolegę i towarzysza. 
Wyrazy głębokiego współczucia rodzinie Zmarłego 
składają:

t dyrekcja, Rada Zakładowa, POP PZPR 
oraz współpracownicy

K-m

Dnia 15 stycznia 1968 roku zmarł nagle w wieku 
lat 16, nascz najukochańszy syn i brat 

i S. t P.
MIROSŁAW KRZYMI5JSKI

uczeń X klasy Liceum Ogólnokształcącego 
Łm. Boh. Westerplatte we Wrzeszczu 

Msiza -żałobna odbędzie się w dniu 18 stycznia 
1968 roku o godzinie 11 w kośctele Serca Jezuso­
wego we Wrzeszczu. Pogrzeb na cmentarzu Sre­
brzysto o godzinie 14.

O czym zawiadamiają zrozpaczeni
RODZICE, SIOSTRY, RODZINA

G-19466

Dnia 13 stycznia 1968 roku zmarł nagle na po­
sterunku pracy, w wieku 73 lat

WOJCIECH WALlNSKI
pracownik Spółdzielni Inwalidów „Pomoizanka” 

w Starogardzie Gdańskim
W Zmarłym tracimy ofiarnego, uczciwego, nie­

odżałowanego pracownika i kolegę.
Wyraizy głębokiego współczucia żonie i rodzinie 

składają:
rada, zarząd i Współpracownicy 
Spółdzielni Inwalidów „Pomorzanka” 
w Starogardzie Gdańskim

X-377

MATRYMONIALNE

PANNA kulturalna z mie­
szkaniem, pozna kawale­
ra lub wdowca do lat 45, 
na stanowisku. Cel ma­
trymonialny. Oferty: Biu­
ro Ogłoszeń, Gdynia pod 
„SM-8696”.

ZAPRASZAMY UPRZEJMIE PT KLIENTÓW
DO NOWO OTWARTEGO SKLEPU SPOŻYWCZEGO 

w Gd.-Oliwie, przy ul. Mściwoja 61-63, róg ul. Krzywoustego 
Sklep jest cżynny w godzinach od 6—13 i od 15—19.

NIERUCHOMOŚCI Sklep ten posiada bogato zaopatrzone działy: OGÖLNOSPOZYWCZY, 
NABIAŁOWO-PIEKARNICZY, WINNO-CUKIERNICZY ORAZ PRO-

DOm jednorodzinny, do­
bre warunki hodowli — 
sprzedam. Lębork, ulica 
Kujawska 8. P-26

WADZI SPRZEDAŻ MLEKA.
PT Klientom życzymy pomyślnych zakupów!

MHD ART. SPOZ. WRZESZCZ
DOMEK jednorodzinny — 369-K
wolny — kupię. Oferty: 
Biuro Ogłoszeń, Gdańsk— 
pod „G-1S225”.

MOTORYZACYJNE ZAMIENIĘ pokój z kuch­
nią, duży metraż, piece, z 
mała działką, w Orłowie.

ROZPOCZYNAMY zajęcia 
na KURSACH KWALIFI­
KACYJNYCH w specjał-„MERCEDES V 170”, oka­

zyjnie sprzedam. Witomi- 
no, Bursztynowa 5. S-8671KUPNO

punkt bardzo dobry, na 
podobne, względnie dużą 
kawalerkę w Gdyni. Ofer­
ty: Biuro Ogłoszeń, Gdy­
nia pod „S-8691”.

nościach; MURARZ, MA­
LARZ, TAPICER, ŚLU­
SARZ, ŚLUSARZ SAMO­
CHODOWY, HYDRAULIK, 
TOKARZ, ELEKTRYK,

GRUBOŚCI0WKĘ stolar­
ską wielonożową, kupię. 
Rudolf Siek, Gdynia-Orło- 
wo. Światowida 52, tele­
fon 29-05-55. S-8649
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POSZUKUJĘ pokoju lub 
pomieszczenia wydzielone- PRACA

SPAWACZ, OGRODNIK,
KWIACIARZ. WARZYW­
NIK, SADOWNIK, SZKÓŁ 
KARZ, OPERATOR ŻU­
RAWI. WZS „Oświata” — 
Wrzeszcz — Waryńskiego 4 
teil. 41-21-82. K-353

go. Zapłacę z góry. Teł. GOSPODYNI zaraz po­
trzebna do pracy domo­
wej. Wynagrodzenie do 
1.500 zł miesięcznie, może

21-04-71. S-8740
Koledze

JÓZEFOWI
PANIENKA pracująca — 
członek spółdzielni miesz-

BUTLE WSKIEMU
wyrazy współczucia z po 
wodu tragicznej śmierci

kaniowej — poszukuje pil­
nie pokoju w Lęborku lub 
Wejherowie. Oferty: Biu­
ro Ogłoszeń, Gdańsk pod

być spółka hodowlana
owiec. Informacje: Biało-
garda 38, poczta .Wicko — 
nowin t lęborski. P-l

ZDZ w Gdańsku, Miszew- 
skiego 12, organizuje kur­
sy obsługi dźwignic w za­
kresie: żurawie jezdnio­
we samochodowe, torowe, 
stałe, suwnice: sterowane
z kabiny, sterowane z po­
ziomu roboczego. Program 
szkolenia obejmuje całko­
wite przygotowanie słu-

„PG-31”. POSZUKUJĘ starszej po­
mocy do dziecka 5-Cetnie- 
go, dochodzącej w godzi­
nach 6.30—17 lub na stałe. 
Oliwa, Piastowska 108 E-l.

G-19243

SYNA

Stanisława
M-4 spółdzielcze zamienię 
na większe, stare budow­
nictwo. Wiadomość —
Wrzeszcz, Wallenroda 2-9.

G-19 241

składają

koleżanki i koledzy 
z SOWI — Gdynia

3 POKOJE, kuchnia, ła­
zienka, I piętro, w Elblą­
gu, zamienię na podobne 
w trójmieście, Rumi, lub 
Wejherowie. Wiadomość:

KALETNICZKĘ do szycia 
toreb chałupniczo, przyj­
mę. Oferty: Biuro Ogło­
szeń, Gdańsk — pod „G- 
19227”.

chaczy do uzyskania u- 
prawnień operatora dźwig 
nicowego — nadawanych 
przez RDT. Dodatkowych 
informacji udziela dział

G-8818 Gdynia-Chylonia, telefon 
23-79-21. S-8692 NAUKA K-315

Wyrazy głębokiego współ 
czucia koleżance

STUDENT Politechniki u- 
dzieli korepetycji z mate­
matyki, fizyki. Telefon 
51-57-30. G-19240

LEKARSKIE

MAGDALENIE I GIZELI DR KRAJEWSKI Stani­
sław skórne — wenerycz-

MELLER

z powodu śmierci
MATKI I BABCI

Marty Meller
wyrazy serdecznego
współczucia składają

KRYSTYNIE GNOYKE 
z powodu zgonu

©fca
ZAPISY na kursy przygo­
towujące do egzaminów 
na tytuł pracownika wy­
kwalifikowanego czeladni­
ka, mistrza przyjmują Oś­
rodki Zakładu Doskonale­
nia Zawodowego, Nowy
Dwór — Cech Rzemiosł, 
plac Wolności, Elbląg, O- 
brońców pokoju 8, Mal­
bork Szkoła Podstawowa, 
plac Narutowicza, Nowy 
Staw, Szkoła Podstawowa, 
ul. Wita Stwosza, Sztum, 
Szkoła Tysiąclecia, ul.
Sienkiewicza, Kwidzyn, — 
Szkoła Zawodowa, ul. Sło­
wiańska 17, K-227

ne — Wrzeszcz, Marchlew 
skiego 13, przy dworcu — 
teł. 41-06-97. G-19264
DR DZIEWANOWSKI — 
skórne — weneryczne — 
Gdańsk, Sw. Ducha 25—27 
telefon 31-63-88. G-19369

Władysława
Marszałkowskiego

składają

DR Z. KRAJEWSKI —
skórne — weneryczne — 
Wrzeszcz. Grunwaldzka 24. 
tel, 41-06-47. G-18791

koleżanki i koledzy koleżanki i koledzy 
ze Spóldz. Przedsięb. SPRZEDAŻ

z O/Wuj. Banku Rol­
nego w Gdańsku

G-19415

Usług i Handlu 
w Gdańsku

G-19414
GRZEJNIKI centralnego
ogrzewania sprzedam. In­
formacje tal. 31-37-81,

PP „DOM KSIĄŻKI” W GDAŃSKU
informuje uprzejmie

że w księgarniach są już do nabycia 
BONY SUBSKRYPCYJNE NA

„Poradnik inżyniera”
________ 366-K

TELEWIZOR nowy wę­
gierski, tranzystorowy oraz 
używany telewizor „Szma­
ragd”. sprzedam. Sopot — 
20 Października 803 m. 6.

S-8694
OKNA inspektowe używa­
ne 1 m na 150 cm 100 szt. 
oraz 4 helgijki 3 m na 25 
metrów. dług. kompletne 
z centralnym ogrzewa­
niem, sprzedam. Wiado­
mość: Gdańsk-Oildwa, Bi­
twy Oliwskiej 18. G-19239

KOŁNIERZ wydra, błam 
męski, tchórze, sprzedam. 
Telefon 31-32-77, w godz.
17—20._______________ G-19244
BLACHĘ cynkowaną, cykli-) 
niarkę jednofazowa, futro 
szopy, sprzedam. Orłowo,1 
al. Zwycięstwa 236—9. I
_____________________G-19237
dwa fotele, stolik kawo­
wy, stolik z szufladka 
chippendalle, pół stylowy, 
sprzedam. Gdynia, ul. Ka 
sprowicza 15 m. 1.

KOMUNIKATY
STOCZ-NIA GDAŃSKA IM. LENINA 

przyjmie chłopców na naukę zawodu 
SPAWACZA

do Zasadniczej Szkoły Budowy Okrętów w Gdańsku- 
Wrzeszczu, ul. Karola Marksa 16.
Nauka trwa 3 lata.
Termin rozpoczęcia: 1 luty 1968 r.
Warunki przyjęcia: ukończonych 8 klas szkoły pod­
stawowej, nie przekroczony 17 rok życia, dobry stan 
zdrowia.
Dokumenty: oryginał świadectwa ukończenia 8 klas 
szkoły podstawowej, podanie, życiorys, 2 fotografie 
oraz kartę zdrowi? z aktualnymi badaniami krwi, 
moczu i rentgena płuc należy składać w sekretaria­
cie szkoły w godzinach od 11 do 14. Szkoła nie po­
siada internatu. 335-K

PRACOWNICY POSZUKIWANI
PP „Dom Książki” w Gdańsku zatrudni zaraz tech­
nika budowlanego z uprawnieniami. Warunki pracy 
i płacy do omówienia w dziale kadr Gdańsk- 
-Wrzesizcz, ul. Mi szewskiego 16. 337-K

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Hurtu Spożywczego 
Hurtownia w Gdyni niezwłocznie przyjmie do pracy 
następujących pracowników: magazynierów branży
spożywczej, wymagane wykształcenie średnie lub za­
wodowe oraz praktyka, pracowników do działu han­
dlowego oraz księgowości — wymagane średnie wy­
kształcenie oraz praktyka zawodowa. Warunki pracy 
i płacy do omówienia na miejscu. Zgłoszenia przyj­
muje sek. kadr w Gdyni przy ul. Jana z Kolna 24-26 
Od godz. 7 do godz. 15. 167-K

St. mechanika z wykształceniem wyższym lub śred­
nim technicznym, 2 kierowców samoch. z II kat. pra­
wa jazdy, elektryka z uprawnieniem, palacza kotła 
parowego z uprawnieniem. Warunki płacy do omó­
wienia na miejscu w biurze Okręgowa! Spółdzielni 
Mleczarskiej jiy Starogardzie Gd. VU-K
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„Kto pyta — nie błądzi” mówi stare przysło­
wie. Przysłowia są, co prawda, mądrością naro­
dów, niemniej jednak od czasu do czasu ulegają 
pewnej dezaktualizacji. W niektórych wypadkach 
bowiem można pytać de wlezie, i mimo to błą­
dzić. Jeżeli na pytania nie otrzymuje się albo żad­
nej odpowiedzi, albo tez odpowiedzi błędne, co w 
ostatecznym rozrachunku na jedno wychodzi.

W nowym, realizowanym 
we Włoszech, filmie — Gi­
na Lollobrigida gra rolę ko­
biety, która musi po raz 
wtóry zdobywać serce mę­
ża. Przypuszczać należy, że 
z powodzeniami.

CAF

|U| OZNA na przykład py- 
tać w naszych skle­

pach, a mimo to błądzić. Co 
gorsza, to błądzenie odbija 
się niejednokrotnie bezpoś­
rednio na naszych kiesze­
niach. Sprecyzujmy wszak­
że tę rzecz nieco jaśniej i 
dokładniej. Wydawałoby się, 
że — kto jak kto, ale 
sprzedawca powinien być 
dokładnie poinformowany 
o cechach towarów, które 
sprzedaje. Powinien znać 
wady i zalety tych towa­
rów, powinien wiedzieć, co 
zachwalić, a nawet przed

W oczekiwaniu na nowy 
nieład mMmmww rybaków

Nie jest n.a pewno korzystną sytuacja, w ktAej 
łączność związku zawodowego z załogą przed­
siębiorstwa ogranicza się jedynie do kontaktów po­
średnich. Tym bardziej należy ocenić każdy 
kontakt bezpośredni, na co dzień. Przykładem te­
go może być wznowienie kontaktów bezpośrednich 
między załogą a Radą Zakładową w gdyńskim „Dal- 
morze”.

\IJ drugiej połowie 1967 r.
rada nawiązała ścisłą 

współpracę z jednostkami 
łowczymi, a jej wyrazem 
było 26 spotkań z załogami 
floty uprzemysłowionej i 69 
z załogami floty konwencjo­
nalnej. Oczywiście nie oby­
wało się bez zadrażnień.

Do głównych powodów nie­
zadowoleń należy sprawa 
podpisania nowego układu 
zbiorowego i uregulowania 
całego szeregu żywotnych 
dlą rybaków spraw. Zda­
niem przedstawicieli załóg, 
prace związane z projek­
tem układu zbiorowego nie­
słusznie odbywają się z da­
la od nich, w Zjednoczeniu 
Gospodarki Rybnej w Szcze 
cinie, a jedynym przedsta­
wicielem .reprezentującym 
kilkutysięczną załogę mor­
ską w komisji opracowują­
cej projekt jest... kierownik 
działu zatrudnienia i plac 
k, Dał moru”.

POPRZEDNI układ zbio­
rowy dla rybaków był 

opracowany jeszcze w 1959 
roku, kiedy ,,Dalmor” nie 
posiadał floty uprzemysło­
wionej. Od tego czasu na­
mnożyło się dodatkowych 
protokołów do starego u- 
kładu — dla pracowników 
lądowych ok. 70, a dla ry­
baków morskich ok. 20 — 
nie wszystkie w dodatku 
docierały na statki. Ponad­
to nie rozwiązują niektó­
rych co bardziej zasadni­
czych problemów. Wówczas 
bowiem połowy zamykały 
się na Morzu Północnym, 
kiedy po 3-dniowej podróży 
rybacy rozpoczynali zaciągi. 
Dzisiaj tych marszowych dni 
jest w rejsie przetwórni — 
23. Dopiero po 12 dniach 
drogi, rybacy rozpoczynają 
połowy, a przecież od wy­
ników połowów oblicza się 
ich wynagrodzenie. Dlatego 
też wnioski załóg rybackich 
idą w kierunku podwyższe­
nia stałej części wynagro­
dzenia i rozciągnięcia ich 
płacy zasadniczej na cały 
okres zatrudnienia na lą­
dzie i morzu.

Nowy układ zbiorowy nie 
będzie jednak podpisany 
wcześniej jak za 2—3 lata, 
wymaga on bowiem grun­
townego opracowania, a 
praca to trudna i długa, wy­
magająca wielu uzgodnień 
z resortem, sama zaś dys­
kusja nad projektem wśród 
załóg potrwa około pół ro­
ku.

JUŻ teraź, na bieżąco trze 
ba było rozwiązać nie­

łatwy problem — wybrać po

wych. Wybrano to, co było 
bardziej palące, w najbliż­
szym czasie nastąpi podwyż­
ka płac rybaków floty kon­
wencjonalnej. Dużym osiąg­
nięciem ZZMiP, który jako 
jedyny związek w tym o- 
kresie uzyskał zgodę Komi­
tetu Ekonomicznego Rady 
Ministrów na przeprowadze­
nie zmian płacowych, było 
podpisanie nowych z'asad 
płacowych dla pracowników 
lądowych przetwórstwa ryb 
nego i pracowników chłod­
nictwa.

Przed podpisaniem nowegn 
układu zbiorowego rozwią­
zano także inną ważną spra 
wę — regulowania należno­
ści w walucie zagranicznej 
dla chorych rybaków pozo­
stawionych za granicą. Spra 
wa ta ciągnęła się od 1954 r. 
i wreszcie w ub. roku zarzą 
dzeniem ministra żeglugi po 
stanowiono, że w czasie prze 
bywania na terytorium 
państw obcych wskutek cho 
roby lub wypadku rybakom 
bedzie przysługiwać wypłata 
diet w walucie zagranicz­
nej.

Z innych problemów, któ 
re w dalszym ciągu czekają 
na załatwienie i powtarzają

co jaki czas należy lodów­
kę odmrażać, jak regulować 
temperaturę wnętrza, gdzie 
układać mięso, a gdzie jaja 
czy soki owocowe.

Taki tryb postępowania 
nie dotyczy, oczywiście, tyl­
ko lodówek. Dotyczy pra­
lek, telewizorów, radioapa­
ratów, robotów kuchennych, 
maszyn do szycia czy pisa­
nia itd. itd. O samocho­
dach nie wspominam, nie 
jesteśmy bowiem jeszcze 
na etapie salonów samocho­
dowych. Ale i na to przyj­
dzie kolej.
M OŻE mi ktoś zarzucie, 

iż te tytaniczne wysił­
ki sprzedawców są niepo­
trzebne, jako że towary 
trwałego użytku posiadają z 
reguły instrukcję obsługi. 
Odrzucam z pogardą ten 
zarzut. Po pierwsze — in 
strukcje pisane są przeważ­
nie jakimś hermetyćzno-tech 
nicznym językiem, rojącym 
się od specjalistyczny cła o- 
kreśleń, zupełnie niezrozu­
miałych dla przeciętnego 
laika. Przy okazji, dla od­
prężenia mała zagadka: co 
to znaczy „maletka”. Konia 
z rzędem temu, kto da na 
to pytanie (poza producen­
tem) prawidłową odpowiedź. 
Ja już wiem, bo sobie przez 
kilka wieczorów wydeduko- 
wTałem, ale nie powiem. 
Niech się czytelnicy gło­
wią...

Po drugie (wracając do 
pracowników do pracy na instrukcji) nie każdy stu- 
jednostkach przybywających j diuje tę instrukcję przed 
do kraju, wprowadzenie no-1 rozpoczęciem użytkowania 
wej estetyzacjl z uwzględnię towaru. Po trzecie — in­

strukcje wytwórców za­
granicznych pisane są nie-

czym ostrzec. A przede 
wszystkim musi być w sta­
nie objaśnić klienta, jakiej 
obsługi wymaga towar. 
Chodzi tu, rzecz prosta, o 
towary trwTałego użytku, a 
nie o dżem malinowy, czy 
też o mąkę krupcżatkę (co 
wcale nie znaczy, iż sprze­
dawca w sklepie spożyw­
czym nie powinien znać to­
warów. Ale o tym później’). 
Ekspedient, który sprzedaje 
lodówkę powinien zademon­
strować klientowi sposób 
obchodzenia się z tą lodów­
ką, powinien wyjaśnić mu,

się we wnioskach rybaków 
należy wymienić: uporządko 
wanie zaległych urlopów i 
dni wolnych, przejście na 
planowanie urlopów dla za­
łóg pływających, stosowanie 
ustalonej kolejności mustro- 
wania i stworzenie rezerwy

niem określenia stanowisk 
oficerskich na przetwórniach 
oraz wprowadzenie etatu III 
oficera na statkach burto­
wych, objęcie rozporządze­
niem ministra żeglugi o kwa 
lifikacjach załóg przetwór­
czych zatrudnionych na jed 
nostkach uprzemysłowio­
nych. I dalej — uporządko­
wanie spraw odzieży robo­
czej i ochronnej, w sensie 
polepszenia jej jakości, oraz 
zmiany normy i trybu jej 
wydawania, skrócenie wieku 
emerytalnego' dla rybaków 
dn 55 lat.

ÖRZY okazji warto dodać, 
to, o czym nie każdy 

rybak wie, że wszystkie o- 
soby zatrudnione na jedno­
stkach pływających rybo­
łówstwa dalekomorskiego 
wpisane na listę załogi, bez

jednokrotnie polszczyzną 
zgoła niezrozumiałą dla 
Polaka.

A tymczasem wystarczy 
kilka słów ze strony sprze­
dawcy, kilka przystępnych 
i zrozumiałych porad, aby 
można było obyi się bez 
studiowania instrukcji. Ba, 
ale sprzedawca częstokroć 
nie wie, co sprzedaje, jak 
towar zareklamować, jak 
wyjaśnić jego obsługę. Nie 
wie z różnych powodów. Jcd 
nym z zasadniczych powo­
dów jest — moim zdaniem 
— jakaś uniwersalność pra­
cowników naszego handlu. 
Dzisiaj sprzedaje mąkę i ja­
ja, jutro telewizory, po­
jutrze rowery itd. itd. A 

, , , . , tymczasem specjalizacja w
wzg.ędu ^ na stanowisko, a handlu jest niezbędna. W 
więc zarówno oficerowie jak 
i rybacy łowiący oraz ryba­
cy innych służb, objęte są 
I kategorią zatrudnienia, co 
jak wiadomo ma istotny

dzisiejszej dobie nie ma 
już prusowskich Rzeckich, 
uniwersalnych subiektów, 
którzy na wszystkim się 
znają. Dzisiaj ekspedient w

wpływ na wysokość później-! slclepie (na przykład) z te­
lewizorami musi przejść od- 

j powiędnie przeszkolenie 
Maria LENG 'techniczne i nie może (a

szej emerytury

przynajmniej nie powinien) 
zmieniać branży. Może so­
bie zmienić sklep — po­
wiedzmy w innej dzielnicy. 
Ale powinien to być sklep 
tej samej branży.

OTYCZY to wszystkich 
** rodzajów sklepów. Rów 

nież i spożywczych (zapowie 
działem na wstępie, że do 
tego wrócę). Przecież w 
sklepach spożywczych też 
sprzedajemy różne rodzaje 
towarów. Różne gatunki chle 
ba, mąki, dżemów itp. W ta­
kim sklepie ekspedient po­
winien wiedzieć, jakie wab 
ry smakowe ma chiefa lu­
belski, a jakie zakopiań­
ski. Czym różni się ser tyl­
życki od sera trapistów. Jas; 
widzimy, trudno by było 
znaleźć branżę, która nie 
wymagałaby jakiegoś mini­
mum specjalizacji. Z wyjąt­
kiem może wiejskich de­
mów towarowych, gdzie 
siłą rzeczy sprzedaje się w 
jednym sklepie prawie wszy 
stko i gdzie ekspedient mu­
si się — z grubsza rzecz 
biorąc — znać na wszyst­
kim.

Nie zamierzam bynajmniej 
generalizować zagadnienia. 
Wiem — nawet na zasa­
dzie autopsji — iż jest w na­
szym handlu wielu pra­
cowników, znających zna­
komicie branżę, w której 
pracują i umiejących do­
radzić klientowi wszystko, 
czego tylko dusza zaprag­
nie. Niemniej jednak zdarza­
ją się i inni ekspedienci. 
Zdarzają się, niestety, zbyt 
często. I* dlatego sprawa 
nie straciła bynajmniej nic 
na swojej aktualności.

Krzysztof JANOWICZ

Największa rzeka
papieru

ONZ jest z pewnością najwięk 
szym producentem powielanego 
papieru. W podziemiach gma­
chu nad East River powielacze 
przepuściły w ciągu trzymie­
sięcznych obrad Zgromadzenia 
Ogólnego (mowa o XXII sesji) 
ponad 57 min stron papieru. 
Pełna dokumentacja, stanowiąca 
dosłowną kronikę wszystkich 
posiedzeń, wystąpień i podję­
tych uchwał przekracza 30 tys. 
stron, przewyższając objęto­
ścią Encyklopedię Brytyjską, 
największego tego typu wydaw 
nictwo na świecie. Sam tylko 
katalog 113 uchwalonych na 
sesji rezolucji stanowi 1000-stro- 
nicowa księgę i waży dwa i pół 
kilograma.

.la«JjfUOl 10 Ul !§ Z la

Miniaturowy cśmiopasmowa autostrada jest je­
dną z atrakcji londyńskiej wystawy modeli pojazdów 
mechanicznych. CAF

W dniu 31 grfidnia ub. r 
minęła piąta rocznica służ­
by „ORŁA” w Marynarce 
Wojennej PRL. Wśród za­
łóg okrętów podwodnych 
godnie upamiętniono ten 
skromny jubileusz.

W przeddzień rocznicy na 
uroczystej zbiórce załóg 
wszystkich okrętów pod­
wodnych odczytano okolicz­
nościowe rozkazy dowódcy 
jednostki oraz dowódcy „Or 
la”, w których niezależnic- 
od życzeń i gratulacji zło­
żonych jego załodze z okazji 
święta, zaakcentowano naj­
istotniejsze jej osiągnięcia w 
dziedzinie szkolenia i reali­
zacji stawianych przed o- 
krętem zadań oraz wyróż­
niono poszczególnych człon­
ków załogi. Z treści tych do­
kumentów wynikało, że spec­
jaliści jubilata godnie kon­
tynuują tradycje poprzed­
niego okrętu podwodnego 
noszącego to samo imię, kto 
ry w latach minionej woj­
ny zapisał się chlubnie w 
dziejach oręża polskiego na 
morzu.

W ciągu minionego pięcio­
lecia ORP „Orzeł” dwukrot­
nie i zyskał miano najlepsze­
go okrętu Marynarki Wojen­
nej n rangi, a mianowicie w 
1963 i 1965 roku. W tym cza­
sie złożył on szereg wizyt 
w zagranicznych portach: Le­
ningradzie, Kopenhadze, Gö- 
teborgu i Murmańsku. Nie­
zależnie od realizowanych W 
różnych rejsach na Bałty­
ku zadań szkoleniowych o- 
kręt, o którym mowa, odbył 
kilka rejsów oceanicznych.

Pomyślne wykonanie wszy 
stkich zadań byłoby nie do 
pomyślenia bez właściwej 
atmosfery panującej na 
ORP „Orzeł”, bez ofiarnoś­
ci, hartu, wytrzymałości i 
gruntownego wyszkolenia 
załogi. Tak więc przed 
jesiennym zwolnieniem do 
rezerwy ludzi, którzy ukoń­
czyli zasadniczą służbę woj 
skową, załogę z wyjątkiem 
kilku jej członków repre­
zentowali specjaliści I, II i 
III , klasy. Kilkanaście ko­
lektywów marynarskich o- 
ficjalnie posiadało tytuł 
drużyny, bądź grupy służ­
by socjalistycznej...

„Ostatni po Bogu44 —

nowy film morski
W połowie stycznia br. 

przybyła do Marynarki Wo­
jennej ekipa filmowa Zes­
połu Realizatorów Filmo­
wych „Kadr”, która rozpocz 
nie w lutym wykonywanie 
zdjęć do nowego fabular­
nego filmu morskiego. Te-

Kaieidcskop gospodarczy
grodzona i wody jej popły- ♦

Rośni® eksport stoczni remontowych
Gd lat już polskie stocznie remontowe nie tylko 

całkowicie opanowały wszystkie potrzeby krajo­
wych armatorów, ale coraz szerzej wychodzą 
na rynek zagraniczny. W ubiegłym roku eksport 
wyniósł jedną ' czwartą wartości całej produkcji 
towarowej naszego morskiego przemysłu remon­
towego. Składają się nań remonty statków, stano­
wiące prawie 70 proc. eksportu, oraz budowa no­
wych jednostek.

||SŁUGI świadczone na 
rzecz armatorów ob­

cych stanowią stale rosną­
cą dziedzinę działalności 
stoczni remontowych. W 
zeszłym roku ich wartość 
sięgała blisko jednej trze­
ciej wartości wszystkich 
przeprowadzonych usług re­
montowych. Zagranicznymi 
klientami są tu przede 
wszystkim armatorzy kra­
jów socjalistycznych. Na 
nich przypada aż 80 proc. 
całości eksportu, przy czym 
wraz £ dalszym jego rozwo­
jem rozszerza się współpra­
ca z przedsiębiorstwami 
bratnich państw w tempie 
szybszym niż z kontrahenta­
mi z krajów kapitalistycz­
nych.

Oto, porównując ostatnie 2 
lata — 1966 i 1967 rok — 
wartość produkcji eksporto­
wej przedsiębiorstw podleg­
łych Zjednoczeniu Morskich 
Stoczni Remontowych zwięk-

, , . . szyła się przeszło 17 proc. Wmiędzy uregulowaniem żale tym — do krajów socjaiistycz 
głych wypłat za dni wolne,1 nych -wzrosła wyżej, bo o 29,5 
przyznawane za święta prze proc.
pracowane przez rybaków w| Stan ten osiągnięto m. in. 
morzu, a podniesieniem plac!dzięki uregulowaniu i roz-
dla załóa statków burto-1 szerzeniu kontaktów pol­

skiego przemysłu remonto­
wego z armatorami Niemiec 
kiej Republiki Demokratycz 
nej i Czechosłowacji. Przed­
tem jedynym zagranicznym 
kontrahentem stoczni re­
montowych, z którym współ 
pracę układano na podsta­
wie kilkuletnich umów'' pań 
stwowych, był tylko Zwią­
zek Radziecki. Partner ten 
był i pozostaje nadal naj­
większym zagranicznym 
klientem naszych stoczni 
remontowych.

DIERWSZY okres świad- 
* czenia usług na rzecz 

naszych sąsiadów z zacho­
du i południa — NRD i 
CSRS — w czasie którego 
ich statki niejednokrotnie 
znajdowały się na liście re­
montowców, nie był ujęty w 
ramy żadnego porozumienia. 
I eto, w ubiegłym roku po 
raz pierwszy między Zjed­
noczeniem Morskich Stocz­
ni Remontowych i rostockim 
armatorem Deutsche Seere- 
derei oraz praskim przedsię 
biorśtwem żeglugowym

których tamte strony poota-1 Nadweltawski armator, 
nowiły systematycznie pod- Ceskoslovenskä Namofni

160 MW NA WIŚLE
, . ną nowym korytem. Śpię

1 czerwca br. Wisła pod trzenie kaskady trwać hę- t 
Włocławkiem zostanie prze- dzie kilka miesięcy. Dwie {

P*erwsze turbiny powstają- « 
. cej elektrowni mszą w ♦
♦ końcu roku. Całość inwesty- ♦ 
X c3i obejmuje zaporę, śluzy, | 
X jezioro, nowoczesny poit ♦ 
% rzeczny i elektrownię wod f
♦ ną o mocy IGO MW. Kom- $
♦ pletnie zakończona budowa *
♦ oddana zostanie do użytku
♦ w końcu przyszłego roku.

stawiać określaną ilośę stat 
ków do remontu polskim 
stoczniom, a także określo­
no warunki tych remon 
tów itp. Atutem naszych 
remontowców w zdobywa 
niu stałych klientów zagra­
nicznych jest wysoka jakość 
przeprowadzanych robót o 
krętowych, dogodne termi­
ny i cena.

W rezultacie zeszły rok 
zamknięto pomyślnymi efek 
tami we wzajemnej współ­
pracy sąsiedzkiej. 8 stat­
ków NRD przeszło remonty 
w polskich stoczniach re­
montowych. Armator cze­
chosłowacki, spośród 7 swo­
ich jednostek na remont do 
Polski skierował 5.
O LAN na rok bieżący
* kontynuuje te wzajem­

nie korzystne kontakty. 
Przewiduje on, że nasze 
„remontówki” obsłużą 5 
statków handlowych należą­
cych do Deutsche Seerede- 
rei, w tym 3 zbiornikowce 
i 2 masowce oraz 11 kutrów 
bandery NRD. Część z re­
montowanych jednostek — 
duże, liczące po 23 tys. DWT 
masowce, mają być podda­
ne remontom w Gdańskiej 
Stoczni Remontowej, nato­
miast pozostała część han­
dlowych i rybackich jedno­
stek niemieckich będzie

Ceskoslovenskä Namofni i bsługiwana przez stocznię 
Plavba zawarto urnowy, Wj, >montową w Szczecinie.

Plavba powierza w tym ro­
ku prawie całą swoją flo­
tę. Oprócz, największej jed­
nostki „Vitkovice”, wszyst­
kie pozostałe statki przejdą 
różnego rodzaju ’remonty w 
Polsce, oddane w ręce szcze 
cińskich remontowców.

Zgodnie z harmonogra 
mem robót na rzecz Związ­
ku Radzieckiego, przyjętym 
przez obie strony na okres 
3 lat, od 1968 do 1970 roku, 
nasi stoczniowcy _ remon- 
towcy przygotowują się do 
obsłużenia kilkudziesięciu 
jednostek bandery ZSRR. 
Należą do nich obok 11 
trawlerów typu „B-10” i 
„B-14” także nowoczesne 
statki rybackie bogato wy­
posażone i o skomplikowa­
nych urządzeniach prze­
twórczych oraz jednostki 
handlowe. M. in. będą to 3 
trawlery-przetwórnie typu 
„B-15”, baza śledziowa (10- 
-tysiącznik) typu „B-62”, 3 
jednostki typu „B-31” i 4 
drewnowce. Poza remonta­
mi kapitalnymi i średnimi 
przewiduje się ok. 20 re­
montów konserwacyjno-ma- 
larskich.

Statki radzieckie, jak. zaz­
naczyliśmy, stanowią głów­
ną pozycję eksportowych u- 
sług remontowych, na któ­
rą składa się ok. 70 proc. 
całości tego rodzaju robót.

St. CZERSKA

matem filmu jest historia 
jednego okrętu podwodne­
go na tle współcześnie roz­
grywających się wydarzeń 
w życiu jego załogi. Film 
pod roboczym tytułem „O- 
statni po Bogu” reżysero­
wać będzie Paweł Komo­
rowski, twórca filmu „Czer-- 
wone berety”, również roz­
grywającego się współcześ­
nie wśród żołnierzy naszych 
wojsk powietrzno-desanto- 
wych. Scenariusz do te­
go filmu napisał Jerzy 
Lutowski. * Obecnie trwa 
kompletowanie grupy zdję­
ciowej i obsady aktorskiej.

Jantar" - nony ośrodek
IZiP w Rytrze

X NIE SOBOLE | Onegdaj odbyło się prze- 
| Warszawskie Zakłady Prze $ kazanie przez Ministerstwo 
J mysłu Odzieżowego „Córa” ♦ pięknego ośrodka
♦ zapowiadają, że jeszcze w ♦ Profilaktycznego „Jantar W
♦ tym miesiącu do sklepów t: Rytrze w woj. krakowskim 
i trafią cocktailowe suknie } I Związkowi Marynarzy. i
5 z... futra. Oczywiście nie
♦ będą to sobole, ale imi-
♦ tacja futrzana bardzo uda-
♦ na i efektowna. Cocktailowa
♦ kreacja sporządzona z ta-
♦ kiego futra ma kosztować 
} 460, ciepłe kurtki 550 złotych

: INAUGURACJA
„W SANDRZE”

J Pierwsze partie torlenu —
♦ nowego włókna wyproduko- 
| wanego w Toruniu — 
J przypominającego elastil tra 
X fhy już do Aleksandrowa 
{pod Łodzią. Będą tu przera 
X biane w zakładach pończosz 
X niczych „Sandra”. Inaugu- 
| racyjne dostawy torlenu zo-
♦ stały przeznaczone na poń-
♦ czochy i rajstopy dla dzie-
♦ ci. Wkrótce przekonamy się, 
X jak nowe włókno zdaje egza 
X min życiowy.

JESZCZE
O KARNAWAŁOWEJ 

OFERCIE
W zeszłym roku nasz 

przemysł obuwniczy zaofe­
rował ną karnawał dwa fa­
sony damskiego obuwia ba­
lowego. W tym roku notu­
jemy postęp. W produkcji 
jest już kilkanaście mode- 

^ li. Szkoda tylko, że w skle- 
♦ pach tak trudno dobrać coś 
- odpowiedniego do wyjścio­

wej sukni i do rozmiarów.. i 
własnej stopy. i

Portowców.
„Jantar”, zbudowany w, 

ub. roku kosztem 20 milio- 
nół zł, przez jeden sezon 
eksploatowany był przez war 
szawską Centralę Rybną, a 
teraz oddany został pracow­
nikom morza. Będą z nie­
go korzystać członkowie 
związku — marynarze, częś­
ciowo wraz z rodzinami, w 
czasie 3-tygodniowych wcza­
sów profilaktyezno-rehabili- 
tacyjnych. „Jantar” pomie­
ści około 120 osób w czasie 
jednego turnusu.

M. fi,

Usprawiedliwiając cięcia w wy 
datkach wojskowych premier 
Wilson stwierdził, że Wielka 
•Brytania zamierza wnieść do 
sojuazńw, którycli jest człon­
kiem, wkład odpowiedni do 
swy/ih -możliwości ekonomicz­
nych. Uznaje jednocześnie, te 
podstawowe Droblemy jej,bez­
pieczeństwa zr.ajduja się w Eu­
ropie I muszą opierać, si? o*
sojuszu NATO.
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DWA WERNISAŻE

Sekcja Miłośników Plastyki 
GTPS organizuje dwa wernisa­
że: we czwartek o godz. ’.7 w 
klubie GTPS w Gdańsku (ul. 
Długa 57) na wystawie malar­
stwa Ryszarda Wieteckiego z 
Bydgoszczy oraz w sobotę, 20 
bm. w Galerii Sztuki Współ­
czesnej w gmachu Opery Bał­
tyckiej na wystawie malarstwa 
Włodzimierza Łajminga.

W Strzelnicy św. Jerzego w 
Gdańsku, w lokalu SArP PTTK 
organizuje odczyt dla przewod­
ników turystycznych. O życiu 
i działalności Polonii w tzw. 
Wolnym. Mieście Gdańsku mó­
wić będzie Roman Truszczyń­
ski o g. 18.

Klub „Sezam” przy ZNTK 
na Przeróbce (Siennicka) infor­
muje, że klub będzie prezen­
tować zespoły młodzieżowe, m. 
in. dziś o godz. 18 wystąpi 
zespół „Rytmy”. W czasie spot­
kania odbędzie się zgaduj-zga­
dula nt. „Co wiesz o GTPS?”.

Pol. Tow. Elektroniki Teore­
tycznej i Stosowanej zaprasza 
na odczyt dr inź. Przemysława 
Pazdro pt. „Automatyzacja ste­
rowania taboru elektrycznego 
komunikacji miejskiej”. Począ­
tek odczytu o godz. 17. Miejfce: 
sala E 47 PG.

W I Katedrze Matematyki PG 
o godz. 17 prof. Plebański z 
Warszawy wygłosi odczyt nau­
kowy na temat technologii ma­
tematycznych fizyki teoretycz­
nej.

O godz. 18 w wypożyczalni 
Centralnej MBP w Sopocie 
(Obr. Westerplatte 16) mgr Ko­
chanowska wygłosi prelekcję 
nt. nowości wydawniczych.

W sopockim Klubie MPiK o 
godz. 19 odbędzie się spotkanie 
z Romanem Burzyńskim — 
dziennikarzem, filmowcem, au­
torem 13 ksia.żek.

W bibliotece młodzieżowej w 
Gdyni przy Skwerze Kościusz­
ki o godz. 17 spotkanie z publi­
cystą A. Szczypiorskim.

Na linii
autobusu „122“
Dyrekcja WPK GG informuje 

mieszkańców Dolnego Sopotu, 
że w związku z zamknięciem 
dla ruchu kołowego ul. Grun­
waldzkiej w Sopocie i konie­
cznością skierowania trasy au­
tobusów linii „122” ulicami bo­
cznymi z dniem 19 bm. przysta­
nek autobusowy tej linii usta­
wiony nä ul. Grunwaldzkiej 
przy ul. Dzierżyńskiego zostaje 
przeniesiony na ul. Dzierżyń­
skiego przed skrzyżowaniem z 
ul. Białkowskiego.

Autobusy linii ,,122” będą kur­
sować ul. Kazimierza Wielkie­
go i Książąt Pomorskich.

Od kilku już dni, po 
ku latach oczekiwania 
ła na sopockiej Łysej Gó­
rze wyciąg narciarski. Nie 
taki jak w niektórych re 
nomowanych narciarskich 
miejscowościach, bo jest to 
po prostu lina podciągowa, 
ułatwiająca narciarzom po­
dejście na stok góry, ale

W tym roku-pawiion MOSIiW w Sopocie
w przyszłości motel i rozbudowa
pawilonu letniego i Grand Hotelu

I1121 procentach wykonano w Gdyni
plan czynów społecznych
Jak nas informuje Spo-lnic. Do tego dochodzi rów- 

łeczny Komitet Upiększania |nie obszerna lista czynów

fJUEDŁUG wszelkich zna- 
ków na ziemi i niebie, 

dzisiaj, 18 bm. Przed­
siębiorstwo Robót Kolejo­
wych nr 12 wchodzi na plac 
budowy pawilonu Miejskie­
go Ośrodka Sportu, Turysty 
ki i Wypoczynku przy ul. 
Chopina w Sopocie. Jak już 
bowiem informowaliśmy 
istnieje projekt (widać, że 
już zupełnie realny i bliski) 
wybudowania pawilonu, w 
którym nie tylko znajdzie 
siedzibę MOSTiW, ale rów­
nież ośrodek Informacji Tu­
rystycznej oraz wypożyczal­
nia letniego sprzętu turys­
tycznego. Jak dotąd bowiem 
Sopot nie posiadał takiej 
placówki usługowej, a prze­
cież istnieje bezsprzeczna 
potrzeba jej istnienia. Przy 
okazji jeszcze jedna pocie­
szająca wiadomość dla arna 
torów sportów zimowych: 
Prezydium MRN wyasygnu­
je w br. 200 tys. zł na uru­
chomienie na Łysej Górze 
wypożyczalni sprzętu nar

zawsze to i przyjemność ciarsko-saneczkarskiego. Ale
i... oszczędność energii włas 
nej.

Na zdjęciu: wyciąg na
Łysej Górze w Sopocie.

Fot. Wł. Nieżywiński

powróćmy
MOSTiW:

do pawilonu

Będzie to budynek jedno­
piętrowy o kubaturze 940 
metrów i łącznej powierz­
chni 219 m kw. Przewidzia-

8 lat koła rodzin robaków

Osamotnienie nie jest takie ciężkie...
Gdyński „Dalmor” posiada swój kobiecy samorząd, kie­

rowany przez 12-osobową czołówkę. Mowa tu oczywiście o 
popularnym już dziś wśród rybaków Kole Rodzin. Powsta­
łe w i960 roku, liczyło wtedy zaledwie 50 członkinie, obecnie 
liczy prawie 1000!

Jedną z bardziej istotnych form działalności koła jeist 
ułatwianie rodzinom łączności z rybakami przebywającymi 
na łowiskach. Ma ona szczególną wartość dla obu stron. 
Ułatwia się więc wysyłanie listów statkami łącznikowymi, 
organizuje nagrania życzeń na taśmach, w grudniu np. na­
grany został i wysłany „koncert życzeń” dla rybaków z 
„Antli”. Aby bardziej powiązać załogi statków rybackich 
z kołem rodzin planuje sie spotkanie rybaków przebywają­
cych na lądzie z członkiniami kola.

Sam fakt istnienia koła ły 8 881 zł tytułem wolnych
jest bardzo pożyteczny. Sta­
ła łączność z kobietami na 
których spoczywa ciężar 
wychowania i opieki nad 
dziećmi i domem, podczas 
pobytu rybaków w morzu 
jest niezwykle cenna. Ko­
biety nie czują się tak osa­
motnione

datków z przeznaczeniem na 
zakup owoców i słodyczy o- 
razy na zapomogi pienięż­
ne.

To jeszcze nie wszystkie 
formy działania zarządu ko­
ła, bo pełni on codziennie

7arzad koła orca dyżury w sw0^ siedzibie, • ■ -uąa Koła or§p: udziela informacji' o ruchun.zuje dla nich pogadanki,;statk6 rybackich, umoili- 
kursy (krawiecki) pokazy wi otrzy^ywanie’ przepü.
“knfaÄla’driedepiSistek d0 portu’ ^redniczy 
miki ! tańca dla dzieci, pro udzielaniu porad praw-
wadz. balet dziecięcy dla 20: „ (w ub r£ku Peszl0
dzieci rybaków. Obecnie, w 'Qn\ .okresie karnawału or.ani.u-i“>-»™«' mformuJe > 
je 3 imprezy noworoczne j J '
dla ok. 1000 dzieci człon­
kiń koła.

Ma także swoje kłopoty 
zbyt ciasny lokal spra- 

że... , lwia, ze często miejscem
Pomocą objęte są zresztą komplikowanych - intym- 

wszystkie rodziny rybaków, nychFrozmów' bywa kory- 
niezalezme od przynależno- , nie ma też sta|ej0 
ści do kota. Członkinie za- miejsca organizowania poga 
rządu odwiedzają bowiem d k j ?b d, baletu dzie 
chore zony rybaków w do-(ci Dyrekcja i Rada
mu lub szpitalu, a także Zs\ladows' DaJ,moru„ m0„ 
chorych rybaków, obdaro-! lab t ż Myśleć o innej 
wuja ich kwitami owoca- . ,ko słownej formie uz-

ub/ ro*u. odwiedzę-!nania za 8.letnl^ pracę sp0.
no 54 osoby Odbyło się *z , kobiecego samorządu,
Salkach m. ™w?ę ™że móglby ‘o ^ 7
Soto paczki o wartości z mężem-rybakiem na traw- 
5 400 zł dla 40 sierot. W ub. jlerze-przetworni?

ny koszt budowy opiewa 
na kwotę 712 tys. zł.

Wykonawstwa podjęło się 
PRK-12, które wg umowy 
ma zawładnąć placem bu­
dowy już pojutrze. Wpraw­
dzie przewidziany jest 3- 
miesięczny cykl budowlany, 
niemniej wszystko zależeć 
będzie od pogody: rzecz w 
tym kiedy sięx bowiem przy­
stąpi rzeczywiście do prac 
budowlanych, nie zaś kiedy 
się formalnie do nich przy­
stąpiło. Niemniej PRK-12, 
firma znana z solidności i 
terminowości zamierza prze 
kazać gotowy obiekt 1 lipca 
br.. Oby tak się stało, oby 
Sopot już na tegoroczny se­
zon bogatszy był o tę po­
trzebną i pożyteczną pla­
cówkę!

Nieco później, bo w roku 
przyszłym planuje się roz­
poczęcie budowy motelu w 
Sopocie. Zlokalizowano go 
u zbiegu alei Sępiej i 
20 Października. Tzw. da­
ne wyjściowe zostały już 
opracowane i przesłane do 
akceptacji GKKFiT, który 
będzie inwestycje finanso­
wał z Centralnego Fundu­
szu Zagospodarowania Tu­
rystycznego. Dokonano już 
owej wstępnej akceptacji, 
jedynie czeka się na wy­
powiedź Pracowni Zagospo­
darowania Turystycznego, 
która ocenić ma pod kątem 
rozwiązań funkcjonalnych 
dane wyjściowe. Po tym 
przystąpi się do opracowa­
nia dokumentacji i w roku
1969 rozpocznie się, a w
1970 zakończy budowę mo­
telu.

Już dziś wiadomo, że po­
siadać on będzie 70 pokoi 
2-osobowych (z możliwością 
dostawienia trzeciego łóżka), 
zaś do każdego pokoju 
„przypisane” będzie jedno 
miejsce na samochód na od­
krytym, strzeżonym w ca­
łym tego słowa znaćżeniu 
parkingu. Przewiduje się, że 
inwestycja ta kosztować 
będzie około 7 min zł. Przy­
puszczalnie wykonawcą ro­
bót będzie również PRK-12.

Sopot ciągle boryka się 
w sezonie z brakiem miejsc 
hotelowych. Dlatego ciesz; 
wiadomość, że już coraz 
więcej mówi się na temat 
rozbudowania pawilonu let­
niego Grand Hotelu. Sprawa 
jest jak się okazuje trudna, 
skomplikowana, bowiem nie 
wystarczy mieć pieniądze, 
trzeba jeszcze wielu uzgod­
nień, akceptacji, dostosowa­
nia się do ogólnych wymo­
gów (rzecz polega m. in. na 
kontrowersjach dotyczących 
i usytuowania i dostosowa-

roku członkinie koła zebra-1 M. L.

nia obiektu do architektury 
otoczenia). Ale jak się rzek 
ło, może się ostatecznie coś 
z tego wykluje, a wówczas 
Sopot zyska około 300 no­
wych miejsc hotelowych.

(E)
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Interesujące ••• 
panów
Od 15 bm. w Gdańsku 

wprowadzono interesującą 
nowość w handlu odzieżą. 
Otóż powstał „wieloiokalo- 
wy” sklep z garderobą męs­
ką, w którym prowadzi się 
sprzedaż garniturów7, spodni, 
marynarek, płaszczy itp. o 
rozmiarach odpowiadających 
klientom o różnym wzroście. 
A więc przy ul. Garncar­
skiej można otrzymać odzież 
dla mężczyzn o wzroście od 
1 m 60 cm do 1 m 65 cm. 
Przy ul. Heweliusza 1/3 ofe­
ruje się garderobę panom 
liczącym 1.70 cm do 1.75 cm 
wzrostu, zaś przy Podwalu 
Staromiejskim znajduje się 
gotowa odzież dla wysokich 
tj. o wzroście od 1.80 cm 
do 1.85 cm.

Każda z wymienionych 
placówek posiada swojego 
kierownika odpowiedzialne­
go za ekspozycję towaru i 
odpowiednią. obsługę klien 
tów, całością „rządzi” osoba, 
której obowiązkiem jest na­
leżyte zaopatrzenie trzech 
sklepów. Handlowa „no­
wość” powinna podobać się 
zainteresowanym klientom 
lecz powodzenie zależy od 
tego czy naprawdę w wy­
mienionych sklepach będzie 
można znalaźć duży wybór 
towaru. Ważne jest też, by 
sklepy dysponowały garde­
robą dla panów o różnej 
tuszy.

A swoją drogą warto by 
pomyśleć o podobnej inno­
wacji w sklepach z garde­
robą damską i dziecięco- 
-młodzieżową. Jar

"idyni. program czynów spo 
łecznych na 1967 rok zo­
stał zrealizowany w 121 proc. 
Planowane roboty wartości 
13.226 tys. zł, wykonano zaś 
na sumę 16 min 5 tysięcy zł. 
W zakresie gospodarki ko-' 
munalnej zrealizowano czy­
ny społeczne .na sumę 5 min 
445 tys. zł, w zakresie oświa 
ty — 6 min 755 tys. zł, go­
spodarki mieszkaniowej (ma 
ła architektura przydomowe 
zieleńce) — 1 min 867 tys. 
złotych.

Dzięki społecznemu zaan­
gażowaniu zakładów pracy 
i mieszkańców Gdyni w 
ubiegłym roku przybyło mia 
stu wiele nowych zieleńców, 
uporządkowano wiele osie­
dli mieszkaniowych, zago­
spodarowano tereny szkół 

przedszkoli, wyremonto­
wano szereg dróg itp.

A oto kilka pozycji ż listy 
wykonanych w ub. r. czy­
nów społecznych, Pracowni­
cy „Dalmoru” zainstalowali 
na ul. Demptowskiej 51 
punktów świetlnych (war­
tość robót — 140 tys. zł), 
Marynarka Wojenna urzą­
dziła piękny zieleniec przy 
Skwerze Kościuszki (wartość 
603 tys. zł), stoczniowcy ze 
Stoczni im. Komuny Parys­
kiej oświetlili ul. Redłow­
ską (38 latarń — 140 tys. zł 
wartość czynu).

Młodzież szkolna zasadzi* 
ła drzewa na ulicy Dick- 
mana oraz pracowała przy 
zazielenianiu nieużytków 
wartość czynu — 100 tys. zl). 
Mieszkańcy Wielkiego Kac 
ka urządzili pętlę trolejbu 
sową (120 tys. zł — war­
tość). Zbudowano salę gim­
nastyczną na Oksywiu i bois 
ko szkolne na Obłużu. Wy 
konano szereg prac związa 
nych z oświetleniem ul. 
Wielkopolskiej (w tym roku 
roboty będą zakończone).

Długa jest lista czynów 
społecznych wykonanych w 
Gdyni w ub. roku. na rzecz 
miasta dla podniesienia este 
tyki i dalszego porządko­
wania poszczególnych dziei-

zakładowych, tzw. czynów 
własnych wykonanych przez 
załogi przedsiębiorstw i in­
stytucji na własnych „pod­
wórkach”, tj. na terenach 
należących do zakładów i 
sąsiadujących z obiektami 
zakładowymi. Wartość tych 
robót wynosi 2 min 464 tys. 
złotych.

Poważne przekroczenie pla 
nu czynów społecznych na 
pewno zmobilizuje gdynian 
do dalszego wspólnego wy­
siłku nad porządkowaniem 
i upiększaniem swego mia­
sta. Życzymy powodzenia, 
gratulujemy sukcesu.

Jar

Wyniki losowania
premiowanych 
książeczek PKO
W uD. wtorek odbyło się w 

Gdyni kolejne, 36 publiczne lo­
sowanie premii przypadających 
na premiowe obiegowe książecz­
ki oszczędnościowe PKO.

Premiowe obiegowe książecz­
ki oszczędnościowe wzięły udział 
w losowaniu numerami losów 
od nr 1 do nr 118.421, które po­
dane zdstały właścicielom ksią­
żeczek w oddzielnych pisem­
nych zawiadomieniach.

Wylosowano 119 premii w wy* 
sokości 200 proc. przeciętnego 
wkładu na numery losów zakotią 
czone liczbą 014.

238 premii w wysokości 100 
proc. przeciętnego wkładu wy­
losowano na numery lo­
sów zakończone liczbami: 186,
348 a 1423 premie w wy­
sokości 50 proc. przecięt­
nego wkładu wylosowano na 
numery losów zakończone licz­
bami: 023, 072, 210, 252, 322,
399, 417, 461, 733, 741, 812, 927.

Właściciele premiowych ksią* 
żeczek, którym przydzielone zo­
stały wyżej ogłoszone numery 
losów, otrzymają z PKO od­
dzielne zawiadomienia o wylo­
sowaniu premii oraz wysokości 
kwoty przypadającej do wypła­
ty.

Sześć miechów na sznurku
TO było widowisko! W 
* świetle reflektorów

• ••

Zwłoki noworodka
W dniu 10 stycznia o godzinie

11.00 na podwórzu posesji nr 26 
przy ul. Toruńskiej w Gdańsku 
znaleziono nie ubrane zwłoki 
noworodka płci męskiej. Ustało 
no, że Zwłoki zostały podrzu­
cone w nocy z dnia 9 na 10 bm.

W związku z tym Komenda 
Miejska MO w Gdańsku zwraca 
się z prośbą o udzielenie pomo­
cy w ustaleniu matki nowo­
rodka.

Wszelkie informacje prosimy 
zgłaszać osobiście lub telefoni­
cznie do dyżurnego KM MO w 
Gdańsku, telefon 97 lub 32-00-91.

GDANSK — Opera „Otello”, 
g. 19. Teatr Wielki, „Jegor Bu- 
łyczow i inni”, g. 19. SOPOT 
— Kameralny „Dyliżans”, g. 19. 
GDYNIA — Muzyczny, „Dama 
od Maxima”, g. 19.15.

GDANSK — „Leningrad”, 
„Na pomoc”, ang„ od 11 1.» g. 
10, 12, 14, 16, 18, 20; „Kameral­
ne”, „Pieśń Leningradu”, radź. 
od 12 I., g. 15.30; „Kamo — zna­
ny osobiście”, radź. od 14 1„
g. 17.30, 20; „Kosmos”, „Działa 
Navarony” ang., od 14 1„ g. 16, 
19; „Piast”, „Włóczęgi półno­
cy”, USA, od 11 1., g. 16, 18; 
„Błędne gwiazdy Wielkiej 
Niedźwiedzicy”, wł., od 18 1., g. 
20; „Drukarz”, „Człowiek, któ­
rego już nie ma”, USA, od 18 1„ 
g. 17, 19; „Motława”, „Wo­
jenka, wojenka”, fr., od 14

Druk. Prasowe Zakłady Graficz
ne RS W. „Prasa”, zam.74 K-a

1., g. 13.43, 18, 20.15; „Przy­
jaźń, „Kaukaska’branka”, radź., 
od U 1., g. 17, 20; „Gedania”, 
„101 dalmatyńczyków”, USA, 
od 7 1., g. 16; „Casanowa 70”, 
wł., od 16 1., g. 18, 20.15;
„Wrzos’*, „Gentleman z Coco- 
dy”, fr. od 14 1., g. 16, 18, 20. 
„Włókniarz”, „Biała pani”, 
czes., od 14 1., g. 18; „żak”,
,Życie zamku”, fr., od 14 1., g. 

16, 18, 20.
WRZESZCZ — „Bajka”, „Pa­

ryż — Warszawa bez wizy”, 
poi., od 11 1., godz. 10, 12.30,
15, 17.30, 20; „Znicz”, „Działa
Navarony”, ang. od 14 L, 
godz. 16, 19; „Tramwajarz”, 
„Weź ją, jest moja”, USA, od 
16 1., g. 16, 18, 20; „Zawisza”, 
„Kruk”, USA, od 14 L, g. 17, 
19.15.

NOWY PORT — „1 Maja”,
„Sklep przy głównej ulicy”, 
czes., od 16 1„ g. 18.20, 20.40.

OLIWA — „Delfin”, „Kopciu­
szek w potrzasku”, fr„ od 161„ 
g. 15.45, 18, 20.15.

SOPOT — „Polonia”, „Naj­
większe widowisko świata”, 
USA, od li L, g. 16, 19; „Bał­
tyk”, „Pollyanna”, USA, od 11
1., g. 17.30, 20; „Czterej pancerni 
i pies”, poi. Od 7 1., g. 15.15

GDYNIA — „Warszawa”, „Ostat 
nie polowanie”, USA, od 14 1 
g. 11, 13.15, 15.30, 17.45, 20; „At­
lantic”, „Krzyżacy”, poi., od 
41 I*» & łM5; „KoßCiHSzefc w

potrzasku”, fr., od 16 l,, g. 
17.45, 20; „Goplana”, „Czterej
pancerni i pies”, do!., od 7 1„ 
g. 10, 12.30, 15.30, 17.45, 20;
„Neptun”, „Tygrys lubi świeże 
mięso”, fr., od 16 1., g. 16, 
18, 20; „Marynarz”, „Pocią­
gi pod specjalnym nadzorem”, 
czes.. od 18 l., g. 16, 18, 20; 
„Fala”, „Wielki wyścig”, USA, 
od 11 1„ g. 16, 19; „Pro­
mień”, ,,A to historia”, USA, 
od 14 1., g. 16, 18, 20; „Klubowe”, 
„Tom Jones”, ang., od 16 1„ g. 
18; „Mimoza” „Człowiek, któ­
rego już nie ma”, USA. od 16 
1., g. 16. 18. 20; „Jagienka”
niecz.; „Mewa**, niecz.; „Iskra”, 
„Życie zamku”, fr. od 14 i. 
g. 18.

RUMIA — „Aurora”, „Quen 
tin Durward”, USA, od 11 i., 
g. 18, 20.15.

WAŻNIEJSZE audycje 
w dniu 18 stycznia 1968 r. 

CZWARTEK 
LOKALNE!

13.10 Gdański Tygodnik Wiej­
ski. 16.15 „Sportowe rozmaito­
ści”. 16.30 „Szafa gra”. 17.00 —
Pusegląd aktualności iWybrześfeicane zbliżenia”, 22,35 DaUnnik.

17.45 Muzyczny czwartek. 18.25 
„Okolice teatru”.
OGÓLNOPOLSKIE:

12.25 Od solisty do orkiestry
14.00 Recital fortepianowy z 
nagrań D. Ciani. 14.45 „Błękit­
na Sztafeta”. 15.00 Chór i Ka­
pela Rozgł. Olszt. PR. 15.20 
Wiązanka melodii R. Sielickie­
go. 15.30 Dla dzieci: „Piosenka, 
zabawa i ja”. 18.45 Melodie roz 
rywkowe. .18.50 „Młoda Euro­
pa”. 19.30 G. Verdi „Felstaff”, 
op. kom. w 3 aktach. 22.33 Ka-' 
nawałowa rewia orkiestr. 0.05—
3.00 Program nocny.

mm.

CZWARTEK — 18. I. 1968 r.
16.10 „TELEEKSPRES”, 16.55 

Dziennik, 17.00 Dla młodych wł 
dzów: „Ekran z bratkiem”, 18.00 
„W LENINGRADZKIM PAR' 
KU”, program z okazji Dni Le­
ningradu, 18.15 „Kobieta, spryt­
ny czart”, program muzyczny, 
18.45 „Poligon”. 19.20 Dobranoc, 
19.30 Dziennik, 20.05 „Kontakty”, 
20.35 „Guinguette", film fab. 
prod, francuskiej, 22.20 „Fabry-

przed przednią szybą taksów 
ki drgała milionami białych 
drobinek zwarta ściana śnie­
życy. Nie widać było mija­
nych słupów, drzew...

— Nie boi się pan tak je­
chać?

— Wie pan, trudno na to 
odpowiedzieć. Właściwie nie 
powinno się w taką pogodę 
jeździć — człowiek kręci kół 
kiem po omacku. I rzeczy­
wiście wielu taksówkarzy, 
zwłaszcza starszych, nie wy 
jechało dzisiaj na trasę. Ale 
to przecież mój chleb, a z 
drugiej strony — pan też 
chce dziś jechać i gdyby nie 
było taksówek, to by pan 
klął. Zresztą — dziś się wszy 
scy boją. My się boimy jeź­
dzić, pasażerowie boją się 
wsiadać. Ci młodzi są odważ 
niejsi, oni w ogóle chętniej 
korzystają z taksówek. Wię­
cej też chyba mają gotów­
ki. Starsi są bardziej ostroż 
ni, wstrzemięźliwi — i tak­
sówkarze i pasażerowie. A 
pan się nie boi ze mną je­
chać?

Oj, taksówkarz zaczął mi 
się podobać. Podchodzi filo­
zoficznie do zawodu, a to 
jest ważne — często najważ­
niejsze.

— Wie pan co, ja się spe­
cjalnie nie boję, bo zakła­
dam, że ludzie, których spo­
tykam, są na ogół fachowca­
mi — i tak samo pan jest 
fachowcem — taksówkarzem. 
A czego pan się boi najbar­
dziej?

— Posiedziałby pan za kie 
równicą, to by pan wiedział. 
Pan sobie nie zdaje sprawy 
z tego, co znaczy teraz jeź­
dzić. Jedzie pan najostroż­
niej, hamuje pan, i pana nie 
sie. Dokąd? Co sianie się pa 
nu na drodze? Nie wie pan: 
czy drugi samochód, który 
też nie zdąży na tej ślizgawi 
cy stanąć, czy też ruchomy 
znak drogowy: przechodzień. 
A niech no tylko pan lekko 
go potrąci — zaraz stoi pan 
sześć miechów na sznurku. 
Zna pan drugi tak wyczer­
pujący. zawód?

— Badania dowodzą, że 
śmiertelność wśród dzienni­
karzy np. jest wyższa niż 
wśród pilotów-oblatywaczy. 
A że jest to akurat mój za­
wód, więc ja pożyję chyba 
krócej niż pilot-oblatywacz, 
czy pan na przykład...

— He-he, szlak niech pana 
trafi... To znaczy przepra­
szam, miałem coś zupeł­
nie innego na myśli. Pan to 
obraca w żart, a niech pan 
weźmie pod uwagę, jak my 
ciągle przeżywamy tę naszą 
pracę Wiezie pan faceta 
zgorzkniałego, pijanego, po­
kłóconego z żoną, rozczaro­
wanego, nie posiadającego 
się ze szczęścia w związku z 
awansem w pracy, ten facet 
się przed panem wywnę- 
trza, zawraca panu głowę o- 
powiadaniami i proponowa 
niem papierosa, a pan siedzi 
za kierownicą i musi uwa­
żać na takich samych face­
tów przechodzących jezdnię 
zgodnie z zasadami ruchu, 
albo i nie. Niech pan po­
święci o sekundę za długo 
temu pierwszemu facetowi 
— i zaraz wpadnie pan na 
tego drugiego faceta na jez­
dni. Dobre, co? Ależ zadym­
ka, rzeczywiście nic nie wi­
dzę. Niech pan sobie teraz 
wyobrazi, że móże tam pięć 
metrów przed nami ktoś a- 
kurat człapie przez jezdnię. 
Miłe. Pana na jaką ulicę?

— No, całe szczęście, że 
centrum, to chociaż jezdnia 
jako tako przeczyszczona. A 
niech panu wypadnie kurs 
na peryferie, gdzieś pod gór 
ke jakąś zawaloną śnie­
giem uliczką... Woda w 
chłodnicy się gotuje, nie za­
wróci pan, bo nie ma jak. 
wszędzie zaspy — a i tak 
w końcu ugrzęźnie pan.

— Może pan nie jechać, 
pańscy koledzy dość często 
to czynią.

— Eee, otóż to. Właśnie 
dlatego ja nie odmawiam ni 
gdy jazdy — pana przecież 
też wziąłem. No, chyba, że 
już nie ma żadnej możliwo­
ści przejechania No, bo o- 
«'.atecznie właśnie »o to tu

jestem, by ludzi wozić tam, 
dokąd oni chcą. To jest mój 
zawód...

Laik
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Sekcja
alimentacyjna PKPS
Polski Komitet Pomocy 

Społecznej w Gdańsku in­
formuje o istnieniu przy 
PKPS sekcji alimentacyj­
nej. Prowadzi ona m. . in. 
takie sprawy jak: egzekucje 
prawomocnych wyroków są­
dowych o alimenty, bezpłat­
ne poradnictwo w tych 
sprawach, pisanie pozwów 
itp.

Sekcja alimentacyjna 
przyjmuje petentów w po­
niedziałki i czwartki w 
godzinach 15—18 w gmachu 
Prezydium MRN przy ul. 
Świerczewskiego w Gdań­
sku, IV piętro, pok 420.

Każdy więc mieszkaniec, 
czy mieszkanka Gdańska 
ma prawo i możność skorzy­
stania 7, usług sekcji PKPS.

E.
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?remfa się zatscza
P> raz pierwszy dziwne „za 

taczanie się ziemi”, czyli 
v\ achnięcia osi jej obrotu za 
obserwował amerykański astro­
nom Seth Chandler jeszcze w 
1891 roku. Już wtedy wiązano 
to zjawisko z trzęsieniem zie­
mi, ale następnie hipoteza ta­
ka została zarzucona. Obecnie 
uczeni kanadyjscy wzięli spra­
wę od nowa na warsztat. Zba 
dali pofałdowania geologiczne 
powstałe w dawnych wiekach, 
przestudiowali trzęsienia zie­
mi w- różnych czasach, a tak 
że wybuchy wulkanów. Podsu­
mowawszy wszystkie te dane 
doszli do wniosku, że szczegól­
nie silne trzęsienia ziemi mogą 
wywoływać przesuwanie się ma 
sy wewnątrz skorupy ziemskiej, 
co z kolei powoduje zachwianie 
się oni obrotu naszego globu.
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